
ѵШ  się 
'чіаі ца 
kraino;

'tasza
,ru§ie§»

k°p. 58 
'taanioffjJ

11 żaadaol 
]9 przetj
polski 
&i W; 
7 tym

Г Г  1 0

URYER LITEWSKI
w m in ie  w  Piątek dnia 2 5 Stycznia p. s. 1826 roku.
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W iadomości K rajow e. byw ają  różne ro b o ty  gospodarskie domowe. —  
f г) 'j л s . n t 7 P ,e r " ! M  z ty ch  s z k ó ł , (będąca w pólku  siemio-

iysze upłi. F cz°ła  Północna  pcd dniem 10 z Petersburga  new sk im  w domu o so b n y m ), o tw a r ta  została  d
ryera Li Ѵ16га а П Уки1 następu jący  : „D n ia  22 g rudn ia  3 i marca 1820 roku , dla córek rang  n iższych  pół-

;u zeszłego, w obu szkołach córek  żołnierskich  kow  gw ardy i  s iemionowskiego , s trze lców  i m o-
,jan! kow g w ard y i  odbyw ały  się roczne popisy z nauk , skiewskiego, a po tym  dla pólku  izmayłowskieeo i 

na Wo1 jbecności N  A Y JAŚNIE r  sze r  CesArzowey  Jeymo- brygady  pociągow ej.  D ru g a  szkoła, na u licy  w ie l-  
ia przed M a r y i  F edoro w  ny , N ay  miłości wszey O pie-  kiey stajenney , o tw a r ta  d. 4  s ierpnia  182З r .  dla 
ibiście C lki ty c h  zakładów. Postępek uczenn ic  w na-  półkow gw ardy i  p reob rażeńsk iego , paw łow skieeo  
( w pisaćlch * robotach  г?С2;пУск okazały  się w y b o rn e -  konnego , iszey  brygady  arfcylieryyskiey, ekw i-
ule uh '}  Z x wx fech ,w z§ ^ dovv *aslo^ l na, >ѴУ3° Ц  gw afdyyskiego  i t. d. U czen ie  t e r a z  w pi e r -

m  ;hwałę N ayjasnieyszey sw ey  D obro d z ie jk i .  —  wszey jest 6 8 ,  a w d r u g ie j  55. —  N aym iłościw - 
idziemy k ró tk ą  w iadomość o początku  i s ta -  sza pieczołowitość Nayjasnieyszey O piekunki w szy- 

iK m  ! te raźn ie jszy m  szkół pom iem onych . stkiego tego, co jest dobrem i pożytecznem , u w ień -
we oś w Na po czą tk u  ro k u  1820 , Nayjaśnieysza Ce - czona zosta ła  w y ż s z y m , nad  naypożądańsze  owo- 
Gazet 11Z0WA J eymość, zw raca jąc  W y so k ie  Swe w zglę- c e m . -  Rzucone do tąd  na  wolą przypadku  dzieci, o- 

ibuttRoi • na loS có ^ek  w alecznych  wojow ników  g w a r -  t r z y m a ły  piękne, a ze s tanem  swoim  i p rzeznacze- 
i, do tąd  m em ających  żadnego środka do sw o- n iem  przyszłem  zgodne,moralne i  u m y s ło w eu k sz ta ł-  
0 uksa ta łcem a, r a c z y ła  ułożyć plan zafundow a- cenie: nabyły  poznaó w Religii, ty m  grunc ie  cn ó t  

d la  nich szkół osobnych. Plan te n  w kró tce  w szy s tk ich  obywatelskich  i dom ow ych , i w  po- 
wierdzouy zosta ł  p rzez Nayjaśnieyszego Ge - t rzeb n y ch  dla tego  s tan u  począ tkow ych  naukach- 
.za 1 Jegomości , z N ayłaska  wszem w y zn aczę -  g ru n to w n ie  się nau czy ły  różnych  robót rę czn y ch ’ 
m po trzebnych  na zaprow adzen ie  i coroczne zapew nia jących  im  na  całe życie  uczciw e i .b e z  
u trzym anie  sum m  z G ab in e tu  J. С. M. — Z \ -  n iedosta tku  u trz y m a n ie  się z p ra c y  r ą k  w łasnych , 

d r  te. pod Nay wyższą Opieką N ayjaśnieyszey a z n a jd u ją c  się pod c z u jn y m  dozorem  w szkole, 
sarzoweey JeymośC#- , polecone zostały  za- n a w y k ły  do sp oko jnego  i pokornego postępow a- 
idowamu Naczelnika Sztabu  K orpusu  G w a r -  nia. Nie mało już*z n ich  pow ychodziło  za m ąż
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K. Worońcowowa
юѵѵа E . D Rozenowa , E . P  Goleniszczewa-Kutu  
owa , X ięzna S. A. Trubecka , H ra b i  ni S. A . 

arowska, H rab in i  E . E . Komorowska , A. T. Ż ą ­
dła z E. A. B enkendorfow a) W . D. Potem kino-

i A. W  Lewaszowa. ( W  ro k u  zeszłym K o -  
et u t ra c i ł  jednę z gorliw ych  sw y ch  to  w arzy
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miarkowaną, i nadto  robią się jeszcze na przedaż, 
i przedają w szkole , na rzecz summy ekonomi­
cznej,  różne rzeczy : pończochy, rękawiczki, dy­
waniki, czepczyki, szyte, wiązane, i t. d . — Coro­
cznie w obecności N ayjaśnleyszey CesArzowey 

. „ J eymości, odbywa się popis z postępku w  nauce;
k, Jenerał-Adjutantową E. A. Czerriiszewową, z po czem, dla zachęcenia uczennic, rozdawane by- 
nu Xiężniczkę Białosielską .) — Szkoły te„ jak wają nagrody pieniężne, od 10 do i 5o rubli. Część 
wyzey Dowiedziało, zostają pod wiedzą Na- nagrody oddaje się rodzicom, a druga (jeżeli wyż- 

dnikow Sztabu Korpusu Gwardyi, naprzód Je- sza jest od 25 r.) zostaje w Kassie zachowawczey 
’ał fAdjutanta B enkendorfa , potym Jenerał Ma- Domu W ychow ania, aż do oddalenia się uczenio 

V‘ a Z ełtuchina , a teraz Jenerał-Majora N eigard ła  ze szkoły. Niektóre odznaczające się uczennice 
W czasie oddąlenia się Korpusu G w a rd y i ,  w  mają dotąd w Kassie Zachow aw czej po 600 i więcey

<u 1821 i 1822, zarządzał temi szkołami Jene- rub li__ W  klęsce pow odzi, k tórą  d. 7 listopada
Major Hrabia Suchtelen . Dawanie nauk ^po- St. Petersburg był dotkniony, Szkoły te stały się 

g metody wzajemnego uczenia) początkówie u- uczęstnikami dobroczynności dla rzeczy powsze- 
idzone było przez Radcę kolleg/alnego Grecza , chney7. Nie zmnieyszając bynaymniey czasu, prze- 
ostawało pod jego dozorem do sierpnia 1824 ro- znaczonego na naukę i roboty ręczne w klassach, 

od tego czasu polecone sekretarzowi kollegi- uczenice, bezpłatnie uszyły, dla zniszczonych przez 
emu Ruzm inow em u. Nauczycielami religii na- pow odź, różnego odzienia sztuk 248 i koszul 260. 
ożeni; Protojerej izmaylowskiego pólku gw ar- i dotąd jeszcase zajm ują się t ą  robotą w czasie od 
1 Rajew ski , i półku pawłowrskiego Grjazcow; nauki wolnym, 
zórczynami szkół: Podpółkownikowa B urm ei-
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Assesorowa kollegialna Nowikowa. Przed- 
)ty naujcowe: nauka Religii, czytanie, pisanie, 
ytmetyka i różne niewieście roboty ręczne, ja- 
0 : przędzenie , wiązanie, szycie bielizny i su­
it, haftowanie, robienie pończoch, rękawiczek, 
Uanie koszyków kw iatowych ze słv my, i t. d. 
szkołach tych  mają odzież w ie rzch n ią , cbu- 

wszystkie poir oce naukowe i obiad. P rzy- 
dzą do Szkoły o godzinie 7 z rana, ą powra- 

fjie i ''do rodziców o godzinie 7 wieczorem. Przez 
nie odmykają od zw yczajnego swego sposobu 
ia i od rodziców, a nadto w samey szkole cd-

K r ó l e s t w o  P o l s k i b .
W arszaw a d  28 stycznia.

(z Korrespondenta W arszawskiego).
W e  wtorek d. 25 b.m. 1 r. jako w doroczną uro­

czystość narodzin N. CesArzowey I K roLowEy na­
sze j  odbyło się solenne nabożeństwo w Kościele 
Metropolitalnym* Gdy zgromadziły się władze 
Rządowe do wzmiankowanego kościoła, J W w X .  
Skarszewski, A rcy  Biskup, Prym as Królestwa w 
asystenc ji  duchowieństwa archikatedralne t0> tak 
wyższego iak i niższego, o godzinie 1 i. wyszedł ze 
mszą ś., k tórą  odegrała orkiestra dobrana pod dy-
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re k o y ą  JP ana  Stefaniego, uk ładu  Antoniego Diabeł- 
li d edykow aną  U rbanow i , K aw alerow i S tu d le r  
biskupowi w B ru n n .  Po ukończoney  mszy ś. J W .  
j X  celebru jący  Prym as za in tonow ał H y m n  ś. 
Ambrożego, T e D e u m  L au dam u s,  k tó ry  wspomnio- 
na  muzyka, podług kom pozy cyi H aydena  w y ex e -  
kw ow ała ; w końcu J W . J X .  Arcy-Biskup , otoczo­
ny  licznem  duchow ieństw em , odśpiewał stosow ną 
do uroczystości m o d l i tw ę ,  za zdrow ie  i pom yśl­
ność Nayłaskaw iey N am  Panującego M onarchy, 
N aydostoyn ieyszey  Jego M ałżonk i i całey ro d z i­
n y  C esa rsk ie j .  _ _ _ _ _ _
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K u r y e r  W a r s z a w s k i  d.  24 s ty c z n ia .
N a  w czo ray szey  M a sk a ra d z ie  znaydowało się 

QOO osób , kobiet było więcey, niż na  dwóch po­
przedza jących , co bardz iey  ożywiało  zabawę. K i l ­
k a  m a sek  zajęło gus tow nem  ubraniem i dowci;  
nnem i zagadnieniami. M iędzy maskam i b y ł  jakiś 
n a tu r a l i s t a , ca łą  jego suknią  okryw ały  m o ty le  i 
rozm aite  o w a d y ,  lecz W parę  godzin w  t ło k u  po­
s t ra d a ł  w szystk ie  swe ozdo«y. Jedna z m asek  
n a p o tk a ła  n a  w czorayszey  M askaradzie swego d łu ­
ż n ik a ,  k tórego  w jego m ieszkaniu  nigdy znaleźć 
nie mogła. Prosi go na pącz, i po trak tam en c ie  
zdeym uje m askę, p rz y p o m in a n e  się o do trzym a- 
ni e słowa ; ty le  ta  grzeczność ujęła «-innego , iż 
naychę tn iey  p rzy rzek ł  mścić się w słowie.

Tego  K a r n a w a łu  w W a r s z a w ie  m m ey  było 
dotąd  balów p u b lic zn y ch  i zabaw  za p u s tn ych ,  niż 
daw niey: lecz za to  w wielu p ry w a tn y c h  obywa­
te lsk ich  dom ach daw ane  są  w ieczory  p r z y ja c i e l ­
skie z  ta ń c a m i.  , b

L is t  pisany z Gdańska, d. 17 b. m. donosi, ze 
t a m  podniosła się nieco cena p s z e n ic y , k tó rey  w 
ciągu osta tn ich  dni k ilkunastu , przedano około 100 

łasz tow . Spodziewają  się że na drzew o znaczny
będzie  pokup. ,

Rodak nasz, kom p o zy to r  m uzyczny, M irecki
znayduje się te raz  w  Genui, gdzie w 2gie święto 
B o że g o  N a r o d z e n ia  dano p ierw szy  .ras jego ope­
rę; E c a n d r o  in  P e r  gam o.  T o  dzieło bardzo się po­
dobało i ciągle dotąd  jest dawane._ G azeta  Ge-  
nueńska ,  um ieściw szy wiadomość, iż au to rem  do 
te y  W ł o s k i e j  O p e ry  jest P olak ,  k tó rem u  juz od­
dano spraw iedliw ość  za inne rozm aite  kom pozycye 
n a  F o r te p ia n o ,  donos,, że m uzyka  Ao E w a n d r a  
Test napisana podług wszelkich p raw ide ł h a rm o ­
nii , szczególniey śpiewy w ykonane  przez Pan ią  
B a s s i  są melodyyne i  zaym ujące. l y m  w iększy  
t r v u m f  o t rz y m a ł  M ire c k i ,  ze jego opera  podobała 
sie bedac w y k o n y w an ą  p rzez  m ierne  ta len ta ,  gdyż 
prócz  śp iew aczki Bassi, 1 m m  śpiewacy w tem  m .e- 
ście te raz ,  nie należą do rzędu  ty c h  a r ty s tó w , k tó ­
rzy  swemi ta len tam i zdatni są w zm esc  m uzykę. 
O rk ie s tra  jest także m ierna 1 chory takież. W ope­
rze  P. M ireck ieg ó  , nay  większe w zbudza o k b s k i  
a ry a  o s ta tn ia ,  zw an a  la  f a m o  aa scena  , uw ieńcza  
ona  a u to ra  i  śp iew aczkę.______

w ano  się w ięcey  Spokoyności w tey  okolicy. АІ ^  w 
tyk u ló w  żyw hości m am y  znow u podostatkiem - - 
ty lko  handel піеѵуоіпікапіі odbyw a się jeszcze mo­
cno  te raz ,  jak i p rzed tern na  o k rę tach  portugal- 
skich i  b rrzy  Hańskich. i ł

Pan  Rothschild  p rzy ją ł  na  siebie pozostałe 
miliony brezyliyskiey  pożyczki 3ch milionów.- 

W  N e w - Y o r k  biegała pogłoska, że jenera 
K antarac  odłączył się od królew skiego woyska, 
uda ł  się do p ro w m cy i  L a - P l a t a .  ;

Jene ra ł  M in a ,  na prośbę sw oich  przyjaciół 
w ydał  k ró tk i  rys  swojego życia, a dochod z prze 
dąży p rzezn aczy ł  spół**omkom « .«dosta tek  cier­
p iącym  w Anglii. . - _ . v i n

Pań Catfioua  ob rany  jest W ic e  Prezynenten , £ 
północno -  am ery k ań sk ich  S tanów  і З з т а  glosam 
S tan  Ir lan d y i  jest zawsze bu rz l iw y . Doniesieni! 
z tego k ra ju  są po w ię k s z e j  części przesądzeń 
jednakże nabaw iają  wiele m espokoyności ( / .  d. F.
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F R A N C Y A.y
P a r y ż  d. i 3 s ty c z n ia .

(z G a z .  H am b. B o rsen  H alle).
Z aw c z o ra  w ieczorem , H rab ia  P a z z o  d i  Borgc 

m iał p ry w a tn e  wysłuchanie  u K ró la  Jm ci.
W o z o r a  p rezydow ał N. Pan na radzie  o 

u s t e y  do pół do w tó rey  , i  daw ał wysłuchani ™ ^  
d ep u tacy i  m iasta  St. R e m y .  B iskup Reim ski L a 1' 
t i l  na jey czele rpiał mowę. K ró l  dzisia ra n o  wyjecha l\  
na polow anie  do St. G e rm a in .  n‘

X iąźę  f i l o c a s  wyjechał do Neapolu  na  rm>y- 
sce swego u rzędow ania .  Z ab ra ł  z sobą dw iewiel­
kie w a z y  i p iękny  serw is  porcellanow y z fabryk 
SeDreSy k tó re  Król na w ys taw ie  płodów ręk- dzieln 
K ró lew sk ich  za 6o ,ooofranków  kupił, w podarunku 
na  now y ro k  dla d w o ru  Neapolitańskiego. Xiąi ^  
W podróży te y  przejeżdżał juz przez T u r y n ,

Jedna  z g aze t  p isze : now e wnioski do pn 1 
w a  podzieliły f ran cu zó w  na w ynagrodzonych  i щ  
nagradza jących  (in d e m n ise s  e t  in d e m n isa n ts .)  J  Ъ ze 

P rzeznaczenie  ta k  chciało, że P. Vaublan< Ta 
k tó ry  z Panem  M a r t i  gn ą c  broni w niosku wy na M  
g ro d z e n ia , właśnie tenże sam jest k tó ry  fpodła Щ  
^Monitora) 1791 r. jako p rezydent Zgromadzeni!"1,11,' 
narodpwegOj L u d w ik o w i  X V I  podał w y ro k ,  nazna 
czający k a rę  śm ierc i na t y c h ,  k tó rzy  k ra y  opu 0 w 
ścili, 1 p rzeznacza jący  dochody z ich majątków ok­
na  rzecz  k r a ju ,  k tó ry  także  w  przym ów ieniu  si by] 
w nosił  o naznaczenie  surow szey jeszcze k a ry  d l ' ®o 
X ią ź ą t ,  jak dla in n y ch  em ig ran tów . _ f  °*!e

W  adressie Izby P a ró w  na  odpowiedź Kró '[osi 
l e w s k ą ,  a r ty k u ł  ściągający sic do zaw artego  u кВ r*eć 
du z H iszpaniją  zupełnie został odmieniony, pri 
k tó rey  okoliczności , s trona  daw n y ch  ministrój 0 
M o le , P a sq u ie r  i S im eon  , 4 o do /$5 głosami , we- «wr 
Spół z u m a rk o w a n ą  częścią lewey s tro n y ,  p^zychj] a»sli
1 . J  ~ „rlon!-1 P»n» C.hnt.pmihrjand І І Р Р П  г>ГЖѴі

A n g l i a .
L o n d y n  d n ia  i i  s ty c z n ia *

(z K orrespon den ta  H am bursk iego .)
W  sobotę przybyli tu  gońcy gabinetow i od 

naszych  posłów w W ie d n iu  i P a r y ż u .  _
Jedna z gazet tu tey szy ch  wyraża , ze Ыг K a ­

ro l  S tu a r t  poiedzje do L isbon y ,  w  celu skłonienia 
tam ecznego D w oru  , do uznania  B r e z y lu  , jeśliby 
zaś muisię t o n i e  udało, w te d y  ma oświadczyć, ze 
r z ą d  nasz chce zaw rzeć  szczególne p rzy m ie rze  han-

dl ° W D p r z y b y ł o  w  przesz łym  ro k u

10,о о \ ѵ  czasie b u rzy  m orsk ich  w listopadzie r .  z. 
zosta ło  200 ok rę tów  zapędzonych na  m ieliznę  na 
pobrzeźach In d y у zachodnicn.
*  Podług gaze ty  z S ie r ra -L e o n e  p o d  d. 17 И- 
s to p a d a , aszan teyczykow ie  powrócili  znow u  do 
swpy Stolicy K oom asea .  N ieprzy jac iela  swego, 
pokolenia A kim ów  , z p rzy czy n y  n iedosta tku  po­
t rz e b  w o jennych , nie mogli daley ścigać. G u b e r ­
n a to r  h o le n d e r s k i  E l m i n y , pu łkow nik  Lcist oa- 
w iedz ił  władze angielskie w C op-C óast.  Spodzie-

• J  U v ! L  И І 1 Ю *  * v  у  <j »

lila się do zdania Pana  C h ateau br ian d  i jego ‘przy 
jacioł.

G azeta  C o d z ie n n a  n azy w a  w niosek  do praw! nn 
o w ynagrodzen ie ,  n iedoskonałym  czynem  dobro- » 
czynności.  "4.1

Donoszą z B a jo n n y ,  że liczba z H iszpan ii  po- 
w ra c a ją cy c h  "woysk j^st bardzo m ała  i że woyskl  ̂
o k u p acy jn eg o  nie w ięcey, jak  4o 000 pozostanie-

G aze ta  R to i le  donosi o n a d z w y c z a jn e  m spal Juli 
dn ien iu  dnia n a k c y y  g ó rn ic z y c h ,  ale za m i »  
razem  o jednoczasowem podniesieniu się papieroł 
skarbow ych  B rezyliysk ich  i Buenos Ajreskich.

— D n ia  i 4 . —
(z G. J o u rn a l  des Debats).

W c z o r a  w ieczorem  , bióro Izby  Deputow 
n y c h  , w prow adzone  p rzez  m in is t ra  sp raw  we 
w n e t r z n y c h ,  miało honor  złczyc K ró low i,  pioieij 
do p raw a  o liście, c y w i ln e j ,  p r z y j ę t e j  p rzez Щ 
na sessyi p rze d o s ta tn ie j .

Dzisia ran o  K ró l  Jm ć  d^ł w ysłuchan ie  prj 
w i t n e  h rab iem u  G ou rdon  . d ow odzącem u  marh 
n a rk ą  w  B rest,  oraz  P P  R e g h a u t ,  de  V a m s  i bf 
ronowTi du P e r r e u t , depu to w an y m

zgr

Dzisia Król p raco w a ł  z m in is trem  spraw  
w n ę trz  nych'.

H rab ia  Turpin-Cris& e, m ianow any  jest msfl
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forem zak ład ó w , podległych wydziałowi sztuk 
‘ijęknych w m inisteryum  domu królewskiego.

Francyi całey wiadomb, że K ról w zagajeniu 
lib, zaprosił obie Izby, aby się znaydowały na ko­
ronaci z podziwieniem więc czytam y dzisia w 
l'Echo du M id i, gazecie urzędowey P. ѴіІШ е: ,,Sto 
członków Izby Parów i sto członków Izby 'depu­
towanych, k tórych  imiona losem w у ciągnione będą, 
towarzyszyć będą, jak powiadają, Królowi Jmci do 
Reims, i będą obecni na jego  koronacyi. Okolicz­
ności mieyscowe nie pozwalają, ażeby obie Izby w 
całym korpusie znaydowały się na tym  wspaniałym 

>ititek|oi)rzedzie. “
P. J. B. S a y , d. 4 t. m. w  konserwatoryum  

sztuk i rzem iosł , rozpocznie kurs publiczny bez­
płatny: E konom ii przem ysłow ej'.

Donoszą z Valenciennes: W  bezmrcźney zi­
mie tegoroczney nie ustawały roboty odkopywania 
starożytności pod F am ars ,ostatniego tygodnia odko­
pano dwie sale kąpielowe, bardzo pięknie budowane. 
Łaźnie te są wymoszczone i wykładane m arm ura­
mi. M ury są powleczone tynkiem, robionym z 
wajana i m arm uru  białego, n a zktórym  dotąd t rw a  
malowanie, jego kolory przez czas i wilgoć nie 

io^dst^aciły ze swojey żywości. Schody do kąpieli 
|łą marmurowe. Znaleziono także dwie piękne w a­
zy bronzowe, bardzo kształtnie robione, pełne me­
dalów rzymskich srebrnych, których nie liczono je­
szcze , ale może bydź do siedmiu tysięcy. Same 
wazy były ważone : naywiększa wazy 54 funty, 
dru&a 2З. Śą całe, bardzo dobrze zachowane.
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Czytamy w PEcho du M id i : „D. 5 t. m. po 
południu, przychodzi niejakiś człowiek, z ubrania 
do oficera podobny, i zapytuje u kobiety: czy nie 
ma słomy do przedania: ona mu jey daje z k 4o.fr. 
było to zadrogo. Nieznajomy odchodzi i poszedł 
na pole , gdzie jeezcze ściernie nie było zebrane. 
Nazbierał go i nakłada ogień. Wieśniacy, nieda­
leko tam będący, widząc, że ten  człowiek zdeymuje 
z siebie odzienie; a że deszcz był rano, rozumieją 
tedy, że się chce osuszyć. Pa trzą  pilnie. Obszedł 
kilką razy około ogniska, narzucał więcey ścier­
nią, nakoniec sam się do ognia rzuca. W ieśn iacy  
wszyscy biegną, wyciągają go z p łom ien i, w k tó­
rych nie był nad dwie m inuty  , a już nie £ył. 
Płomień świetney białości unosił się ponad ciałem 
tego nieszczęśliwego. Chcąc zmnieyszyć widok 
tak okropny , nakryli ciało ścierniem; ale ciało 
tak było gorące, że wnet nowy zrobił się pożar. 

r Nie można jeszcze było zebrać wiadomości o tym  
1 człowieku. Wiadomo, iż starał się dowiedzieć,’ ja­
ką ilość trzeba wziąć opium, żeby człowiek mógł 
Umrzeć, i że chciał go kupić, ale nie mógł dostać.

Oto jesj: projekt do prawa, względem zgro­
madzeń zakonnych panieńskich , które, jakeśmy 
donieśli, wniesiony został do Izby P a ró w ,  przez
ministra religii 1 oświecenia:

A rt. 1) Na przyszłość żadne zgromadzenie za­
konne płci żeńskiey nief może bydź utwierdzone, a 

j jeśliby i otrzymało utwierdzenie, nie będzie mogło 
zaprowadzać zakładów, tylko podług form i w arun­
ków, przepisanych w następujących artykułach.

2) Żadne zgromadzenie zakonne płci żeńskiey,
nie będzie inaczęy utwierdzone, tylko kiedy ich
Btatuta, potwierdzone przez biskupa dyecezalnego, 

^ zostaną sprawdzone 1 wpisane na radzie stanu 
w formie przyzwoiley dla bul instytucyy kanoni­
cznych.

T e  s ta tu ta  nie będą mogły bydź zatwierdzo­
ne i wpisywane , jeśli nie będą miały warunku, 
śe zgromadzenie poddaje się, w rzeczach duchow- 
Dych, 'uryzdykcyi zwyczayney.

Po sprawdzeniu i wpisaniu, utwierdzenie na­
lane będzie zgromadzeniu przez rozkaz K rólew ­
ski.

3) Z id n e  zgromadzenie zakonne płci żeńskiey 
stwierdzone , nie będzie mogło zaprowadzać za­
da do w, jeśli nie było pierwiey uwiadomionem o 
ifzyzwoitości i nieprzyzwroitości zakładu, i jeśli na 
•oparcie prośby nie będzie przyłączonego zezwo- 
зпіа biskupa dyecezalnego, i uwiadomienia rady

m uńicypalney tey  gm iny, w k tó rey  zakład m a bydź
zaprowadzony.

Upoważnienie szczególne na zaprowadzenie 
zakładu będzie dane przez rozkaz królewski, i ma 
bydź wciągu dwóch tygodni wpisane do dzien­
nika praw.

Strony interesowane mogą odwołać się prze­
ciw tem u postanowieniu, we 5 miesiącach nas tę­
pnych po jego umieszczeniu w dzienniku praw. 
Przeszkodzenie ma bydź sądzone na zgromadzeniu 
ogólnem rady stanu.

4) Zgromadzenia i zakłady utwierdzone, nie 
będą mogły bez szczególnego upoważnienia kró­
lewskiego:

1) Przyym ować dóbr ruchom ych, daw anych 
pfczez akta za życia lub przez testam enta.

2) Nabywać dóbr pod ty tu łem  obciążenia, 
dóbr nieruchomych lub papierów skarbo­
wych.

5) Przedawać dóbr nieruchomych i papierów 
skarbowych, któreby posiadały.

Ar. 5) Żadna osoba, należąca do zgromadzenia 
lub zakładu utwierdzonego niebędzie mogła rozrzą­
dzać przez akta za życia, ani przez testament, bądź 
na korzyść tego zgromadzenia lub tego zakładu, 
bądź na korzyść jedney z ich członków, nad czw ar­
t ą  część swych dóbr.

T o  postanowienie nie będzie miało swey mo­
cy względem członków zgromadzenia lub zakładu, 
jeśli legatorka albo donatorka jest/dziedziczką w  
linii prostey, testatorki albo donatorki.

6) Utwierdzenie zgromadzeń albo domów za­
konnych płci żeńskiey nie będzie mogło bydź od- 
wołanem, tylko podług form przepisanych w a r ty ­
kułach 2gim i 3cim ninieyszego prawa.

7) W  przypadku skasowania lub wygaśnienia 
zgromadzenia lub domu zakonnego panien, dobra 
nabyte przez donacyą, za życia lub przez testamen­
ta  powrócą do donataryuszow lub testatorów, albo 
ich krewnych w stopniu spadkowym.

Go do dóbr, k tóreby nie szły na powrót, albo 
któreby były nabyte pod ty tu łem  obciążenia, zo­
staną rozdane i rozdzielone częścią zakładom du­
chownym, częścią szpitalom departamentowym, w 
których zakłady skasowane lub wygasłe były po­
łożone.

Oddanie nastąpi pod temiż obowiązkami i 
ciężarami, które były włożone na uprzednich dzie­
dziców.

W szystk ie  postanowienia ninieyszego prawa, 
różne od t y c h , które się tyczą  utwierdzenia, 
stosują się do zgromadzeń panien zakonnych, u- 
twierdzonych przed ogłoszeniem prawa dnia 2 s ty ­
cznia 1817. (/.  di Fr.)

H i s z p a n i a .
M a d ry t d. 5 stycznia.

(z Korrespondenta W arszawskiego)
Już tedy nie ulega źadney w ą tp liw ośc i , że 

P. Z ea  B erm udez , odniosł zupełne zwycięztwo 
nad kollegą swoim pa nem Calomarde. Świeżo w y­
dany pod d. 3i grudnia w yrok K ró le w sk i , mia­
nuje go prezesem rady ministrów. W yrażono w 
tym wyroku: 1) Rada ministrów dwa razy na t y ­
dzień zbierać się pow inna; jest także obowiązaną 
zebrać się za każdą rażą, gdy tego, k tóry  z mini­
strów uzna potrzebę. 2) Rada ministrów mocną 
jest p rzy zw ać 'n a  posiedzenie swoje każdego, czy­
ją obecność pierwszy minister za potrzebną uzna, 
1 w tey mierze poprzednio decyzyi królew skiey 
zasięgnie. 3) Radzie ministrów służy władza żą­
dania objaśnień i odpowiedzi na zapytania w przed­
miotach służby Jego Król. Mości dotyczących, bez 
wyjątku od każdego, jaką bądź godnością w kr,aji\ 
przyodzianego. 4) W  radzie ministrów będzie roz­
trząsane to wszystko-, cokolwiek służby publicz­
ne у we wszystkich jey gałęziach d o ty czę ; tak  
dalece: że tern urządzeniem objęte są na\vet do­
stojeństwa W ice-K ró lów  i Wielkorządców. U- 
rząd  Prezesa rady Ministrów, połączony zawsze 
będzie z urzędem ministra interessów zagranicz­
nych.

(1)



Słychać tti , ze żnoWu w Lisbonie niespokoy- 
nośó panowała.

K upcy w К аА ухіе  ofiarowali się uzbroić swo­
im kosztem 2otysięczna w ypraw ę przeciwko Ame­
ryce , jeżeli wydany іш będzie przywiley w; у łą­
cznego handlu z H aw anną i na wyspie Kuba.

Donoszą z K a d yxu  pod d. 28 g rudn ia ,  ze 
francuzka fregata Ceres przywiozła tam З06 ofi­
cerów i podoficerów, na skompletowanie osady prze­
znaczonych.

Intendent polieyi w  K adyxie4 wezwał m ie­
szkańców, aby oddali wszelką broń, i znaydujące 
się u  nich xiążkiVzakazane.

Radca rządowy i professor Dr. Geier. mis 
now any  jest deputowanym uniw ersy te tu  wirzburg
skiego. k, Za re

bien potl 
h ia wó)'

S Z ЛѴ E C Y A.
Sztokolm dnia  22 g rudn ia .

(z Gaz. Jour. de Francf.).
Gazeta Goniec L ondyński pod dniem i 4 

grudnia zawiera a r ty k u ł , k tó ry  dowodzi jak czę­
sto dziennikarze ulegają wielkim błędom. W y ra ­
żono jest: I i  lis ty  ze Sztokolmu donoszą o bliskiem  
zrzeczen iu  się tronu Króla Karola Ja n a , na swe­
go syna, K lęcia Oskara. Nie ma potrzeby dowo­
dzić, źe ta  wiadomość zupełnie jest wymyślona. Mo­
narcha  nasz, szczęśliwy, źe w dostojnym synie swo­
im, widzi przymioty, obiecujące ludom jego następ­
stwo rządu światłego i oycowskiego, doświadczył­
by bez wątpienia pierwszy raz ze strony Xią- 
Żęcia następcy tronu, uczuć przeciwnych swoim, 
gdyby podobne postanowienie, jak jest przytoczo­
ne w gazecie w y ż e j  wspomnioney, mogło p rzy jść  
n a  myśl J. K. M.

D  A n  1 j  a .
Kopenhaga dn ia  a5 styczn ia:

Szamhelau, kommandor sztabu morskiego, ba. ^ e(l,*DI5ź 
ron  Holstein , k a w a le r , jest mianowany drugim !П1И,, ‘ 
woyskowym deputowanym  admiralicyynego i kom- 
misoryackiego kolegium. 1 two-

Ѵісе-Admirał L iitke  mianowany admirałem; ę ne<r 
a Pan E r ig  Fiegod Peterson  Królewskim Ѵісе-ш У r,)l 
konsulem w  Nowym. Y o rku , pod jeneralnym-kon-' ,
sulatem w F iladelfii (В. H .) . f  -'lCir

Jan P io tr W le n g e l , pierwszy i najstarszy ^ 
admirał m arynark i duńsk ie j  i pierwszy deptito-£i001 ^  
wany kollegium a d m ira l ic j i , um arł  tu  d. 4, 
jąo 89 lat wieku. i, takoż;

K upcy naszego miasta kazali wybić medalk1 
z okoliczności 2go jubileuszu naszey giełdy, k t ó r a ś  w c|
była zbudowana przez C hrystyańa I V ,  a 
otwarcib nastąpiło 1624 reku  (/.  de F.)

której otrzebi 
twa p» 
targać.

V\

W ł o c h y .
R z y m  d. 2З grudn ia .

(z Korrespondenta H a m b u rskiego).
Słychać, że poseł k o lu m b ijsk i , znajduje się 

jeszcze w Bononii, nie mogąc otrzymać od naszego 
rządu  odpowiedzi na swe żądanie, względem m ia­
nowania jeneralnego w ikaryusza , dla jego, Rze­
czypospolitej. W ą tp ią  terasy azali O jciec  S. skło­
ni się do tego żądania. Słychać, ie  Leon X I I ,  wie­
le Hiszpanii zezw olił , a przez to stosunki między

A M E R Y K A  P O Ł U D N I O W A .
V a lp a ra iso  d. 27 w rześnia.

(z Korrespondenta W arszawskiego)
Potwierdza się wieść o zupełnem ustaleniu rzą- -u 

du tego, na wzór Stanów* Zjednoczonych Ameryki letr, etc 
północnej, to jest: że władaa na jw yższa ,  na trzy 
części podzieloną będz ie ,  jako to : “wykonawczą, 
prawodawczą i sądowniczą.

K a żd e j  z prowincji,  uniją М еху ku składają­
cych у zostawiona je.st wolność zaprowadzenia u 
siebie ta k ie j  w e w n ę trzn e j  formy rządu i władz 
m iejscowych, jakie za najdogodniejsze  uzna.

Ciało prawodawcze składa się z Izby senato­
rów i z Izby poselskiej. Pow iat liczący od 4o do 
80 tysięcy ludności, posyła jednego deputowanego.
Z  tego powodu co lat 10 ma bydź popis dokładny 
ludności robiony. D eputow ani wybierani są na I

Pozew
suski 3

¥  
kich K 
dysławt 
tu Mm1

lamet
II Lidzki

lat dwie. Oprócz 
dwóch senatorów, 
dzenie corocznie dnia

obu rządami ściślejszym 
słały, aniżeli przed tern. Zapew niają ,  i i  na roz­
kaz  N. Króla F erdynanda V I I , nie tylko wszyst­
kie wyniesione spraw y przeciwko Duchownym 
um orzone zostały*, ale nawet, dla pogodzenia swo­
ich  stosunków z innemi M ocarstw am i, wezwał 
Papieża za pośrednika, i oświadczył, że jest gotow 
trzym ać  się systematu łagodniejszego i zbliżającego 
do pojednania. Zważy wszy oprócz «ego, że Stolica 
Papiezka z Hiszpanii najw iększe odbiera pożytki, 
Wtedy ła tw o  można sobie wystawić, że Leon K I I  
nie przedsięwezmie niczego, coby się nie mogło po­
dobać F erdynandow i V I I  W  takim razie poseł 
kolum bijski zapewnie będzie musiał udać się na 
pow rót,  nic nie wskórawszy.

M ianowany K ardynał Aroy-Biskup toledań- 
s k i ,  za wstawieniem się Oyca S. miał bydź obra­
ny  Prezydentem  Rady Kastyliyskiey. Obiecują 
sobie, za jego w pływ em , zbawiennych skutków dla 
spokoyności Hiszpanii.

węzłem połączone z o- dy dnia i 5 kwietnia.

tego każda p row inc ja  obiera 
Kongres rozpocznie swe pesie* 

1 stycznia, a  zamknie obra*

p H I
m  Mac
Domini

W ładza wykonawcza będzie w  ręku Prezy-
denta Zjednoczonych Mexykańskich Stanów. Na 
ten  urząd każda prow incja  poda dwóch kandyda­
tów, lecz z nich koniecznie nie powinien bydź mie­
szkańcem obierającej go p ro w in c ji .  Ten, który 
nneć będzie n a jw ię c e j  za sobą kresek, zostanie 
przez kongres prezydentem ogłoszony. CJrzedowa-

rzowi i  
i "Mori 
Kąrm i

nie jego t rw a  przez lat cz tery . Takiż sam czas
naznaczony jest urzędowaniu vice-prezy denta. Pre­
zydent używać będzie tych  samych praw  , co 
Prezydent Zjednoczonych Stanów A m eryki półno­
cn e j ,  to jest: mianuje sekretarzów stanu ; udziela

c y :
9 styczn ia .

N  1 E M 
M onachium  d.

[z G azety Hamburskiey).
W y b o ry  deputowanych na trzecie posiedze­

nie stanów Królewstwa, rozpoczęły się teraz we 
w szystkich okręgach , a wypadki ich mają bydź 
do dnia 20 stycznia , przesłane do ministerym sto­
sunków wewnętrznych. Podług ludności liczba 
deputowanych do d rug ie j  Izby wynosi 120, mia­
nowicie: 1 5 z klassy w łaścicieli gruntow ych z  juryz- 
dykcyą sądową, 5 z  Uniwersytetów, 10 z  wyznania 
katolickiego, a 5 t wangielickiego,29 z miast i 58 wła- 
ścieli gruntowych. O czasie rozpoczęcia seymu 
nic jeszcze nie nastąpiło.

wszystkie posady w w o jsk u  lądowem i morskiem; 
z pomocą rady  przez kongres dodanej piastuje we 
wszystkim władłę publiczną; zwołuje nadzwyczaj­
ne posiedzenia kongresu i przestrzega ścisłego praw 
zachowania. W  czasie kongresu ma sobie dodaną 
radę, w połowie z senatorów złożoną.

W ładzę sądowniczą składa trybunał n a jw y ż­
szy na t rzy  wydziały podzielony, a z jedenastu 
członków składający się. Sędziów wybierają pro­
w in c je ,  większością głosów, podobnie jak  prezy 
denta. Atrybucye najwyższego trybunału  są:za 
łatwiać nieporozumienia, zayść mogące między pr 
winoyami; załatwiać spory władz i oby-wateli p 
jedyńczych prowincyy; tłómaczyć wątpliwości pra 
w a w razie zachodzącej różności zdań pomiędzy 
stronami; rozpoznawać wyroki trybunałów pro­
w incjonalnych, i szadzić kryminalne wykroczenia, 
senatorów, posłów, ambasadorów, konsulów i wyż­
szych urzędników. Od w yroku trybunału  n a j ­
wyższego nie masz apellacyi.
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Pozwolono drukować. Z  polecenia J W . W ojennego Litewskiego Gubernatora 
Z n d rzey  Bucharski R zeczyw isty  R adca Stanu i Kawoler.

W Drukarni Redakcji,

mierny
; Toma
" Ч к і
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I0 DATEK DO GAZETY KURIERA LITEWSKIEGO N. 10.
W ilno  dnia 25 s tycznia  v. ś. 1824  Roku.

5. Za rezolncya P. Ministra W oyhy, na we*
,тапіе życzących  do do s taw y  skó rzan y ch  rzeczy  
płócien p o trz e b n y c h  do K o m nusso rya tu  dla p r z y ­
wiania w óysk do te rm in u  1828 rokfft i na sku­
le pr-edpisam a M in is t f ry u m  ty-cyny D e p a r ta m e n ­
tom  m n o ry  ats  kiego dnia 22 grudhia  182! roku  

lfgoiij|i. 9,781 W ileń sk ie  K. o m m i sory a ts kie K cm misy 0- 
ierstwo. Jeśliby k to  życzył przy jąć na siebie do- 

amiralawę rzeczy K om m iso rya tow i p o t rzeb n y ch  na po- 
dm Vl.:enionv rok, aby  się jaw ili dla ta rg ó w  albo w 
njm*|epartamtncie K o m m iso rya tsk im , albo w Kom- 

іззуі M oskiewskiego K o m m iso rya tsk itgo  Depo 
lajstaijiajicych się o d b y w a ć : l.szy dnia 2 «, 2-»i 26 s ty-  
depŁma, 5oi 3go i p r s e t a r g  4 go lu tego następnego  
i  іЗз’э reku, z p ra w e m  na to  p ra w a m i ustanowion­

ym, takoż $ pew n em i i dosta teęznejti i  ewikcya- 
U rr|i и a t rz e c ią  eżęsć p r z y ję t e j  d o s taw y  ; ilość zaś 
1)’, kłeczy w ogóle i poszczególe do kazdey Komrnis- 
a któlp potrzebna, rów n ie  i w a ru n k i ,  podług k tó ry c h  

ustawa pow inna się odbywać, objawione będą 
rzy targach.

3 . W e d le  U k azu  J E G O  IM P E R A T O R -  
Jv IE \  M O Ś C I Sam ow ładnącego  C ałą R o s -  ши G ran icznęm u W iley sk iem u .  B er

U ra b iam  T y ze n h au zo m  P u łk o w n ik o m  w oysk 
Polskich. Józefow i Tuszyńskiemu. K a ro lo w i 
Z anow i. M ary an n ie  P a p ro c k ie j .  Jan o w i S ak o ­
wiczow i R egen tow i.  F ranc iszkow i B aw u ro w i 
R egen tow i Z iem : O szm iańskiem u. L eo n o w i 
Ъ ud erkie  wieżowi. C zesław ow i M oniuszkow i 
K a p itan o w i w oysk Polskich. Janow i i M icha­
łowi Sielickim. K o m aro w i M arszalkow i. M iło ­
sz0^* P rez y d en to w i  Sądu Gil:  Mohylewskiego* 
W o jc ie c h o w i  P usłow sk iem u M ar:  Słonim. B a ­
ronow i R allow i B ank ierow i.  Sofronii G io e t to -  
wnie fc dokładem  O piek i.  A ndrze jow i K a z i -  
grodzkiem u R o tm is t rz o w i  W  olko w yskiem n. 
W incentem u M alinow skiem u. S alam onow i J le y -  
manowi. A nton iem u H e rm an o w i.  Józefowi Rorri- 
buldowi. K upściow i. K ę t r z y ń s k ie j .  E ck ie lto -  
wey. T o w a rzy s tw a  D obroczynności.  Szweykow­
skiem u Sowietnikowi. M ichałow i R odziew iczo ­
wi b. Sędziem u G ra n iczn e m u  W ileysk iem u . 
K ru p sk ie m u .  G a b ry e lo w i K u ro w sk ie m u  Sędzię-

ą etc, etc. etc.
P o zew  E dyk ta lny  przed  Sąd G lin y  L i t .  

Wileński 2go D e p a r ta m e n tu :  UU. Michałow i 
Irabi T y s z k ie w ic z o w i  P u łk o w n ik o w i woysk 

ikich K a w a le ro w i  O rd e ru  S. S tan is ław a, 
f ładysław ow i O sk ierce  b. Sędziem u D e p a r ta ­
lentu Mińskiego, w  stopniu  J W .  G u b e rn a to ra

s a n o w i
Doktorowi. W ik to re m u  Iw aszkiew iczow i, M a ­
ciejowi R aczkow skiem u. X . T ry n i ta rzo w "  -la- 
r/tczewskiemu. B orzym o wskiem u S ekre te  vw i 
Dworzaiiskiemu M ohylew skiem u. X ię d z n  M al­
czewskiem u. Józefow i L ip iń sk iem u  s t raż -  
n ikow ieżow i. P rzesm yck iem u  R egen tow i.  Sci-  
biowi. Ż ukow skiem u. T ro jan o w sk ie m u  D o ­

lińskiego G iec iew icza .  Janowa K asp ę ro w iczo -  k to row i. Z a  w ileyskiem u P o cz tm ey s tro w i M o -
i. Ignacem u 1 okay łowi Sędziem u Graniczne«* 

m Li dz kie mu. Józefie z Ogińskich Ł o p ac iń sk ie J  
tarościnie M ścislaw skiey. L u d w ik o w i SZal­
ewskiemu Sędziem u G ran : W iley sk iem u .  T e ­
l lo w i M ack iew iczow i K o m o rn ik o w i M m sk ie -  
ur. Dom inikowi G ru z ę v  M em u P o ruczn ikow i 

woysk Polskich» P aw łow i R os tk o w sk iem u  
isarzowi Z iem : P t t u  Sieńskiego. X d z n  G a b ry ­
e l  IM orozowiczowi. K a p i tu le  Zm udzkiey .

K ą rm e h to m  ChwM oyńskim. X dzu  W i n ­
n e m u  M ik u ck iem u  Officyałow i. K an o n ik o w i 
I leń sk iem u  i P roboszczow i K ościoła  P an n y  
laryi. X d z u  J e rzem u  K łąg iew iczo w i K a n o n i-  
owi W ileńsk iem u . P roboszczow i K aplicy  Bo- 
ego C iała .  S ios trom  M iłosie rdzia  w  D om u 
)zieciątka Jezus m ieszkającym . S iostrom  tegoż 
-gromadzenia funduszu G osiew skich. X X . B e r-  
• rdynom  W ileńskim . X X . T ry m ta r z o m  A n- 
ikolskim. X X . K a rm e l i to m  G rodzieńskim  i 
-aw ileysk im .X X .Franciszkanom  W ileń sk im .P P .  
.armelitankom W ileńsk im . X X . K am an d u lo m  

3ozayskim X X .Bazylianom Boruńskirb '.  Х Х .В ег

hylew skiem u. Sukcessorom  Jęczewskięgo. 
S ta rozakon  : M ichelow i Tlołowczyńskiemu» 
lu s z k a re w lc z o w i  K u p c o w i M ohylew sk iem u. 
M atus iew iczow i.  S ta rozakon  : Isze ro w i M o - 
hyie vskiemu: i dalszym  K re d y to ro m ,  'z  In s ta n t  
ćyi Urodź. M ichała  z Kozielska O gińskiego Tay~  
nego Sowietnika Senatora Państw a i  K awalera  
orderów, z R e fe re n c ją  do O św iadczen ia  w R o ­
ku idącym  i 8s 4 miesiąca 8 b ra  20 dnia w  S ą ­
dzie G łó w n y m  L itew sk o  - W ileń sk im  2go D e ­
p a r ta m e n tu  p rzez  Urodź: A ntoniego C h rap o -  
w ickiego P u łk o w n ik a  w oysk Polskich w Im ie ­
n iu  i za pe łnom ocn ic tw em  rzeczonego O g iń ­
skiego zapisanego, i p rzez  G a ze tę  K u ry  e ra  L i ­
tew skiego  dla p ow szechne j  in te re sso w an y ch  
s tron  wiadomości objawionego p o d a n y : Ż a łu ­
jący S ena to r  Ogiński, dla przyczyn  w  O św iad ­
czeniu, ty lko  co w spom nianym , w yrażonych , 
nie m ogąc innym  porządkiem  dom ierzyć W i e ­
rzycielom  zeszłego S try ia  swoiego X ięc ia  F r a n ­
ciszka Ogińskiego K u c h m is trza  W .  W .  X. L i ­
tew skiego  sa tysfakc ji ,  a  z tegoż źródła , po

la rd у nom S ienn ick im . X. A ltaryśc ie  W o y s to m -  mnożonym i p rzez  niego samego, jak przez  od- 
kiemn. X. A ltaryśc ie  H a n u tsk iem u .  P re sb i te ro -  
7І H anutsk iem u. X . P lebanow i Smorgońskiemu, 
res by te ro w i  Z a lesk iem u.X X , T ry  n itarzom  M o- 

odeczanskim. P P .  B enedyktynkom  M ińskim . PP .
$er nar  dyn kom M ińsk im ,X X . K arm eli tom  B ia ły -

W itebsk im .ііскіт. X X . Dom inikanom
>Neri O g iń sk ie j  Senatrtro  wey P ań s tw a .B arb a rze
Boh li e 7.» W  K a m ie ń s k ie j  Podczaszynie L id z -  
iey. T om aszow i Ł o p ac iń sk iem u  Starościcow i 
P a s ł a w s k ie m u .  Ig n acem u  i D om in ikow i Ł o -  
a emskim takoż S tarościcom  M ścisławskim. 
rzysztofowj i T ek li  z Ogińskich M ackiew iczom  

rezyden tom  G ra n iczn y m  P o w ia tu  Z aw iley -  
ticgo. Józefowi Ł opac ińsk iem u R o tm is trzo w i 
'oysk Polskich. M oraw sk iem u  Szam belanow i 
m o m  Polskiego. R udolfow i i K o n s ta n te m u

danie spadłego nań  po rzeczony  гл X ięc iu  K u ­
chm istrzu  wszelkiego m ają tku  pod p ra w n y  i 
genera lny  ich rozbiór; a k tóren, luboby p rz y  
znaiom ey każdem u z K re d y to ro w  o d p o w ie ­
dzialności, dla w zajem nego zaszczędzenia się w  

M a r y i / w ydatkach , iakie pow szechn ie  podobny ak t  za  
sobą ciągnie, p rzez  sposob dom owego u m ia r ­
k ow an ia  się p o w i n i e b y ł  pozyskać p ropono­
w any  skutek; kiedy w szakże n a j r z e te ln ie j s z y
Ż ałującego Ogińskiego chęć, i o tw arc ie  do w o ­
dzoną w tem  usilność, i innych  wiele zbieżo- 
nycli okoliczności s trudniło , i Z  iłujący, drogą 
processu rozliczyć się i ro zp raw ić  ze w szystk ie-  
mi W ierzy c ie lam i i P re ten so ram i zm uszony zo ­
staje, p o w o łu jąc  w ięc  w szystk ich  Obwałowa­
nych W  W  • Kredy torów do Sądu Głównego



L ite w sk o  - W ileńsk iego  sgo D e p a r tam en tu  z a ­
kłada P r o ś b y : O  p rzeznaczen ie  R ozbiorow ego 
Sądli na rozdzia ł  m ają tku  z iem nego i ru ch o m e­
go m iędzy W ie rzy c ie lo m ,  rze te lne  i p raw n e  
im eć m ogących do niego stosunki. O  w y z n a­
czenie na  ony U rzędników  w K om plecie iak 
m oże hydź naymoiey.szyrti, przy  uczynić się po- 
w m n ey  razem  i do Sądów G łów nych , G u b e r-  
n iow : M ińskiey i M ohylew sk iey  kom tnim ikacyi,  
г  pow odu  naydująoych się w tam ty ch  G u b e rn i ­
ach  D ó b r  S en a to ra  Ogińskiego, dla w yznacze­
n ia i z tam tąd  C złonków  do złożenia  potrzebne* 
go K om ple tu .  O  p rzeznaczen ie  dla tychże. U- 
rzęd n ik ó w , K ance łla ry i  i K o m o rn ik ó w  nay- 
oszczędnieyszych Solaryów . O  zakreślenie te r ­
m inu  na  zjazd tego Sądu  niezwłocznego. O  
w yjęc ie  w szystk ich  genera ln ie ,  ze wszystkich 
Subseliów rozpoczę tych  procesśow , podniesie­
n ie  p rzew iedz ionych  gdziekolwiek s tannych 
lub zaocznych  k onw ikcyów , i  w yexekw ow a- 
ny ch  za onem i T ra d y cy ó w , pod obowiązkiem 
zdania  z zapossydow ańych fo lw arków  scisłey 
kalku lacy i.  O  za trzy m an ie  skutków  ę tiam  o- 
czew is ty ch  D ek re tó w , i odesłanie onych po je- 
dnoczasnw ą razem  z dalszem i w spółwierzycie* 
l&mi satysfakcyą do w yznaczyć się mającego 
Sądu. O  zastrzeżen ie ,  aby m im o w yznaczony, 
n ik t  odtąd, do żadnego innego  Ż ałującego O- 
gińskiego pozyw ać S ąd u  i D e k re tó w  n a  nim 
zyskiw ać, pod karam i sp rzec iw ień s tw a  nie w a ­
żył się. O  zos taw ien ie  w olności pozw ania  i Se­
n a to ro w i  O gińskiem u do tegoż Sądu, k to  bę­
dzie, dla pom nożenia  Massy funduszów , lub  z ja­
k ichko lw iek  w ykryć  się poźniey mogących o- 
koliczności po trzeb n y m , O  rozc iągn iec ie  na 
n ies taw ających  ry g o ru  p ra w a ,  i generalney na 
w szystk ich  tak  pozw anych , jako i pozw ać się 
mogących, jeśliby staw ać n ie  chcieli, amissyi.
0  przep isan ie  reguł dla w yznaczyć się mające­
go Sądu, s tosow nych  do n a tu ry  S p raw y  i z a ­
szłych  N ayw yźszych  U kazów , a m ianowicie: 
Co do naznaczen ia  A dm inis tracy i Dóbr, aby ta ,  
oddana  była, jednem u z Kredytoróvv. odpo­
wiedź. dosta teczną m ającem u, a choćby i u s tro n ­
n e m u  O b y w a te lo w i z pełną  będącem u ew ikcyą, 
pod obow iązkiem  op łacan ia  regularnego  S k ar­
b o w y ch  należności, u t rz y m a n ia  samego Sądu,
1 późm ey  zdania przed ty m że  Sądem przyzw oi­
tego  ra ch u n k u .  O  p rzeznaczen ie  z in t r a t  do 
K assy  A d m in is tra to rsk iey  wchodzących, na su- 
s ten tac y ą  sam ego D e b ito ra ,  jego familii, i po­
sług i,  t a k  go tow ych  pieniędzy, jako i wszelkich 
p ro d u k tó w  w  p ro p o rcy i  jego dostoyriości, i po­
t rze b o m  życia odpow iedniey , tu d z ież  na o p ła ­
t ę  A d w o k a ta  do ob rony  Massy użytego , iego 
m an u a lis tó w , i ń iieyscow ego A rchiw isty . O  na­
kazan ie  spo rządzen ia  In w e n tacy i  Dóbr, i do­
rę cze n ia  oney A dm inis tracy i w yznaczyć się ma- 
jącey. O  w yznaczen ie  K o m o rn ik ó w  dla zw ere -  
f ikow ania  M ap p  daw nych , circa funda naydu ją-  
cych się. O  zobw iązatiie  w szystkich  K re d y to -  
r ó w  i p re te n so ró w  do ko m p o rtacy i  S k ry p tó w  i  
w sze lk ich  ich dow odow , Ы  k tó rem i swojey n a ­
leżności dochodzić m ogą, jakow ą z swojey s t ro ­
n y  spełnić  i D e b i to r  Ż a łu jący  Ogiński w  cćlu 
w yśw iecen ia  massy funduszów na satysfakcyą 
W ie rzy c ie l i  oddających się ośw iadcza. O  p rze­
znaczen ie  A któw , z kim i jakie będą po trzebne ,  
w  sam ey zaś oczew is tey  ro z p raw ie .  O  zacho­
w an ie  się l i te ra ln e ,  tak  w rekognicyi su mm 
K re d y  to r  skich, jako  i iokacyi onych , podług

ilaia
owanegti

p ra w id e ł  K o n s ły tu cy ó w  i 588 i 1726 lat,  ora i 
N ayw yźszego  U kazu  182З M arca  28 zaszłegd1
0  uczyn ien ie  S zacunku  ziemi stosownego dji
jey g a tunku , pozycyi m ieyśca, M iast h an d lo l lA ^  
w ych , i R zek  sp ław nych. W reszc ie  o dopełniellp1'^ P1 
n ie  tego wszystkiego, co z po rządku  prawa 
n a tu ry  samey sp ra w y  w ypadać  będzie , zacho.|asV e 
w ująć sobie przy zaw o łan iu  ońey , poprawie.]1' WS1 
nie się na tern po zw ie ,  lub ( jeśli będzie ро-Вм^У 
trzeba) przyniesien ie  w  Im ien iu  MONARSZYM n0!11̂ P 
udzielney p ro żb y  w  p rzed m io tach  także stoso- п̂ іеУ 
Wnyćh dó źayść mającey Remissy.

R oku  1824 M iesiąca N o w e m b ra  Dnia 
Ja  W o ź n y  n iźey  podpisany zeznaję, iź tego Po< 
z w u  A utentycznego fcopiie, zgodne co do sło' 
w ą , z instancyi JO ,  M ich a ła  z K oz ie lska  Ogiń 
skiego taynego S o w ie tn ik a  S en a to ra  Państwa
1 K a w a le ra  w ie lu  O rd e ró w  p rzed  Sąd Głównj 
sgo  D e p a r t .  L i tew sk ieg o  W ileńsk iego  wynie 
sionego, w d n iu  10 gbra, iedną W . Pawłowi 
R ostkow sk iem u  P isa rzo w i Z iem . p t tu  Steńskie- 
go w  F o lw a rk u  K luczkach ;  2gą Wielebnemu 
Jm ci X iędzu  G ab ry e lo w i M orozow iczow i w 
F o lw ark u  X a w ero w ie ;  3 cią A dam ow i Zuko 
w sk iem u w  m iasteczku R iałyniczach; 4 tą  W. 
P io t ro w i  Scib łow i Chorążem u, w„dniu 11 gbra,
5 tą  Janow i T ro janow sk iem u  D oktorow i- 6Ц 
X X .  K a rm e l i to m  Białynickim; ym ą Józefowi 
L ip iń sk iem u  w F o lw a rk u  Poczopku; 8m ą Jano^ 
w i M alczew sk iem u P arochow i R u dz ińsk iem u  
w  K u d z in ie  ; g tą  S tarozakon: M ichelow i K u ­
pcow i 1 Gildy w  H ołow czyn ie ;  lo tą  O p iek u ­
now i Jęczew sk ich  W .  D aszczynskiem u Sędzię 
m u w  Św ieciło  wieżach; w szystk im  oczewisto 
w  rę ce  w  powiecie M ohylew sk im  podałem ; w
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o  cz
dn iu  12 g b ra ,  l i s t ą  JP .  Z aw ileysk iem n  P o c z t |  ct
m aystrdw i;  i s s t ą  S ła w e tn em u  K u p c o w i P i  
Szkapę wieżowi; a  i 5 stą, S ta ro zak o n n em u  Kuf 
pcowi iszey G ild y  Iszerow i w M ieście  Guber- 
skim M ohylew ie  toż oczew isto  w ręce podałem; 
o term in ie  s taw an ia  przed Sądem G łów nym

eckie 
lenie 
brnyc 
|iówi 
mu

W ileń sk im  L itew sk im  zapowiedziałem. Datt. tupcs
skies
i N

fptu
mui

jako w yżey  P io t r  P ie tk iew icz  W o ź n y  Ziemski 
p t t t  M ohylewskiego.

R o k u  1824 mca g b ra  12 dnia Na U rz ę ­
dzie JE G O  J M P E R A T O R S K I E Y  MOŚCI 
Z iem skim  p t tu  M ohylew skiego: s taw ając  oso­
biście W o ź n y  w yżey  pow iedziany , k w i t  swóy 
R e lacy in y  podanego pozw u  us tn ie  zeznał.

M ichał G ozdaw a Boczkowski P isa rz  Są­
dów  Z iem skich p t tu  M ohylew skiego.

Je s t  w  X ięgach  świadczę W in ce n ty  P o r­
czyński Sądów Ziem. p t tu  M ohylew s. Regent.

R o k u  1826 Jan u a r .  i 5 dn ia  T a k o w y  Po­
ze w  A u ten ty czn y  w yniesiony  z In s tancy i  Ю Х  
S en a to ra  Ogińskiego po jego K re d y to ro w  R e -1 rok 
dakcyia K u ry  e ra  L it tg o  do G a ze ty  umieścić u 
może, Św iadczę Sędzia G rodz : W ileń sk i  A n- |  aj 
to n i  Pom arnack i .  do

iii

5 Za R o zk az em  J ego I m-per a tq r skieyM óśczf|nie 
W y p is  z xiąg Z iem skich  p tu  Ostrogskiego, 
R o k u  1824 miesiąca m aja 1 dnia. Przed 

ak tam i Z iem skiem i G ubern ii  W o ły ń sk ie  у po-i | o v  
w ia tu  O strogskiego, i p rzedem ną K a ro lem  K r a ­
jew skim  R ejen tem  przysięgłym  a k t  tychże, 
s taw iąc  się obecnie W o ź n y  p o w ia tu  Ostróg- ti \ 
skiego U r. Jan  M ilew ski dobrow olnie zeznał, )w 
iż ro k u  m iesiąca i dn ia  na ak tc ie  wyrażonych 
p rzy p o zw o w , au ten ty czn ie  sporządzonych  i W Ili 
myśl N a jw y ższeg o  M onarszego  U kazu  roku

jc l

od

\
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dnia 94 now em bra  w C arsk im  S ie le k o n -  
liniowanego, p u n k tem  zaś 43 •, ze  konkurso­
we dzieła na p rostym  pap ierze  z ła lw iać  się 
lowińny, przepisującego, r a  ta k o w y m ź e  p a p ie ­
że przy pieczęci i podpisie R e jen ta  Z ie m s k ie ­
go O strogsk iego 'upow ażn ionych  w liczbie dw a , 

i,v następne rozw ióz ł  m ie jsca .  P ie rw sz y  do 
'pralóbr wsi S zp an o w a  , d ru g i  do K an ce l ia ry i  

źiemskiey R ow ieńsk iey  > i tam  one jeden na 
^  Ekonomii po łożył,  drugi na  ścienie R o w ień sk iey  

tes Kiemskiey K ance lia ry i  zaw iesił ,  p isane w n a ­
stępującej osnowie: A L E K A N D E R  P ie rw sz y  z 

Bfl Boźey Ł ask i I M P E R A T O R  C ałą  R o ssy ą  Sa- 
*iowładnący e tc . ,  etc . ,  etc. JO św ieco n em u  X ię -  
iu Michałowi R ad z iw ił ło w i P .  W .  P .  K .  dóbr 

ł 0 i lucza Szpanow skiego  , u  k tó rego  W* swego 
mienia Iw aszk iew icz  Szam bellan  będąc pełno-, 
nocnikiem życie swe zakończył i ro z m a i te  r u -  
:homości pozostaw ił  dziedzicow i. T u d z ie ż  sw o - 
ch im ion  i p rzezw isk  sucessorom  tegoż W .  
Waszkiewicza podług  dow odow  do zap łacen ia  
ummy czerw onych  z ło tych  6oo z p ro cen tem  
)d dnia 16 l ipca  1 8 18 liczyć się pow innym , na  

Zn zecz m asy w iśrzycie lsk iey  niegdy W . Jan a  
Uoaowskiego o b ow iązanym  i zw rócić  B łam  
1’amakow w konieczności zostającym , W  W . i 
JUr. Janow i A n tuz insk iem u  o czer.  żł. 12, swe- 
;o imienia Po low i by łem u w K lu cz u  M iędze- 
zyskim KoiTiissarzówi o czeri zł. 5o, podobnież 
ѵѵедо im ienia  K a ń sk ie m u  o d u k a tó w  5o. Jo -  

ł l ing land  o czer. zł. 12, Jakóbow i P e r ­
kowskiemu o czer. zł. 8 , swoich im ion Mań- 
iewiczowi lub  jego sukcessorom gdziekolwiek 
naydującym się o czer. zł. i 00 , C zerkask ie -  
nu o czer. zł. 10 , H anysk iew iczow i lub  jego 

Polukcessorom o czer. zł. 8 ,  W .  W in c e n te m u  
I Lisieckiemu В. P . W .  o czer. zł. 9 0 ,  W W .  
KtYaientemu W asy lew sk iem u  o z ło ty ch  5oco  

Jub rebrnych , A dam ow i S teck iem u o z ło tych  у 5o, 
lale ózefowi Iży ck iem u  w H o ry szo w ie  p rz eb y w a-  
wnj^cemu o sum m ę z ło tych  sreb. 7200, z Cessyi 

d kupca B au m a  na  osobę niegdy W .  Jan a  K ło -  
owskiego z ro b io n e j  w ynika jącą  S ta r .  W ig d o -  
owi N a thansonow i brądź jego sukcessorom  o 
umtnę ta la ró w  1080 czyli z ło tych  648o, z 

U05 kryptu kupcow i S zark  we b erkow i w ydanego, 
ic o! ‘ temuż niegdy W .  Janow i K łosow sk iem u  cedo- 
I sw)vanego. W s z y s tk im  zaś niegdy W .  Jan a  K ło- 

owskiego deb ito ro m , z osób, dóbr ,  sum m  i w sze- 
S ikich ruchom ości pozw anym  p rzy k azu jem y , 

byście W  W . przed  Sądem  Z iazdow ym  ro z ­
b i ó r  fo r tu n y  niegdy W .  Jan a  K łosow skiego  na 

ruńcie wsi N ara jo w k i z ła tw ia jący m  , w  ten  
P zas gdy n in ie js z y  edyk ta lny  p o ze w  n a  Sile 

; Ю faywyzszych M onarszych  U kazów , p ie rw sze -  
ł|o roku 1 8 14 dnia 22 m a j a , drugiego  182З 

oku dnia 3 o k w ie tn ia  posrzedn ic tw em  G a ­
si A|etnych p u b l ik ac j i  ob jaw ionym  zostanie , a  

o dopełn ien iu  tego p r e te n s je  sum m ow e w  
ądzie ro zb io ro w y m  o sku teczną  sa tyfakcyą 
odniesionemi zostaną , w  osobach sw oich , lub
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lkcessorskich, a choćby i p rzez  um o co w an y ch  
awili się, 17а p ra w n e  Wezwanie W  W . L eona  
łosowskiego m a ją tk u  konkursow i u ległego 
ńedzica, oraz F ranc iszka .  G rocholskiego i Jó -  
fa Osow ieckiego tey że  fo r tu n y   ̂ p ośredn ic t-  

)Vjcjem w y b o ru  w ierzycielskiego i p o tw ie rd zen ia  
zegn łbowego massy k redy to rsk iey  adm in is tra to rów  
żony *w°dow , k tó rzy  skłaniając się do p ra w a  sp ra -  

iedliwości i dow odow  , W W .  pozyw ają  oto: 
i-o odbyta  dziedzicem  wsi N ara jow ki p rz y -

sięgła k o m p o rtac y a  to  o d k ry w a ,  iż W W .  wyję 
po szczegółach w zm iankow ane sum m y bydź d łu -  
znem i niegdy W .  Janow i K łosow sk iem u  p o ­
zostaliście i  w życ iu  onego zaspokojen ia n ie -  
w ym ierzy liśc ie .  T e n  zaś fundusz  w y rok iem  
Sądu ziazdow ego rozb io row ego  ro zs trząsn io n y  i 
zdecydow any, puyść w in ien  i za rachow ać się do 
o g ó ln e j  massy. O w o ż  iżby to  za sk u teczn ien ie  
swoje odebrało , W  W . n in ieyszem  pozw em  p d -  
m ian o w an y ch  do jaw ien ia  się w  ziezdzie k o n ­
kursow ym  i a t te n to w a n ia  p rzez  szczegóły  o 
w prow adzać  się m ianych  ka thegory i,  ponag li ł -  
s z y , jakie sum m y p rz ez  \wyrok Sądow niczy  
p rzyżnanem i z o s t a n ą , tak o w e  w ra z  z  p ro c en ­
tem  u k aź n y m  po m o m en t  sa ty s fa k c j i  liczyć się 
pow innym , do rą k  a d m in is t r a c j i  w ierzycie lsk iey  
i za jey k w itam i zapłacić  kazać. JO X ięc ia  M i ­
chała  R ad z iw ił ła  do  p rz y trzy m an ia  wszelkich  
ruchom ości W .  S zam bellana  Iw aszk iew icza  z  
k tó ry ch  dziedzic i ad m in is fra to ro w ie  sa ty s fa k c j i  
poszukują , i n iew y d a w an ia  o n y ch  zgłosić się 
po spadek m ogącym  sukcessorom  po tąd , pokąd  
zaspokojenie n in ie js z y m  ed y k ta ln y m  pozw em  
dla massy W .  Jan a  K łosow skiego  n iew y n ik a  
zobowiązać, i w reście  ka thegorye  te  gdyby się kto 
m e jaw ił  choćby zaocznie rostrzygnąć. P r z y p o ­
zw an i z a ty m  s taw c ie  się. P isań  w  O stro g u  dnia 
i 4 ap ry la  i S s 4 roku . U kładał t e n  p rz y p o z e w  
P ro k u ra to r  m assy ro z b io r o w e j  S tan is ław  Ro« 
źycki. Z ezn a ł  Jan  M ilew sk i W o ź n y  p o w ia tu  
O strogsk iego , z k tó ry ch  x iąg  i ten  w ypis  pod 
pieczęcią Ziem ską p o w ia tu  O strogskiego w ydaję  
(M. P.) R e jen t  Z iem ski p o w ia tu  O strogskiego  
K a ro l  K ra jew sk i .  *

C zy ta łem  Jan  Jabłoński.
W o ln o  d ru k o w ać  , z ty m  o b jaw ien iem  

w szystk im  ty m  po zw em  po w o łan y m  d eb i to ró m  
(oprócz W .  A dam a Steckiego p rz ec iw k o  k t ó ­
re m u  k a teg o ry a  już ro zw iązan a  zos ta ła ;  iż  
czas s taw ien ia  się onym  i u sp raw ied liw ien ia  
n a  ziezdzie te r a z  t u  t rw a ją cy m , do dn ia  1 l u ­
tego  ro k u  idącego oznaczony, pod ry g o rem  z a -  
oczności, co dla w iadom ości onych  podaje się. 
D an  na  sessyi r o z b io ro w e j  w e wsi N a ra jo w ce  
ro k u  1826 dn ia  7 stycznia .

Podsędek  Z iem ski p o w ia tu  O strogskiego 
Ignacy  K otkow ski.

5 . O p ieka  S zlachecka  p o w ia tu  G ro d z ień ­
skiego w  celu  uzyskan ia  s k a rb o w e j  zaległości, 
na  m ają tku  lennym  Ł an iew iczach  W .  Józefa  
T arn aw ieck ieg o  l i c z ą c e j  się, w  pow iec ie  G r o ­
dzieńskim o m il cz te ry  od m ias ta  g u b e rsk ie -  
go G ro d n a  , nad rzek am i N iem nem  i  Sw isło- 
czą położonym  , w edle  now o sporządzonego 
in w en ta rza  dusz płci m ęzk iey  4 4 , źeńsk iey  
3 5 , g ru n tu  oróm ego w e t r z y  zm iany  m orgo w  
268, sianożęci na fu r  ioo> Ogród w a rz y w n y  , z  
zabudow ania  dw ornego: dom mieszkalny, g u m ­
no , oborę  , m agazyn  , i sklep , o raz  karczm ę, 
zaw iera jącym  ; pos tanow iła  o n y  wypuścić w  
trzy le tn ią  a ren d o w ą  possesyą więcey da jącem u. 
N a jakow y cel naznaczyw szy  do l i c y ta c j i  vv 
Izbie s w o je j  odbyć się m a ją c e j  t rzy  poudzie l-  
ne  t e r m in a ,  jako t o : iszy  19 m a r c a , 2gi sgo, 
i 3ci i 5 k w ie tn ia  ro k u  idącego , w szystk ich  
życzących  uczęstn iczyć  w  teyże l i c y t a c j i , do 
s taw ien ia  się w  Izb ie  O p iek i  n in i e j s z e j  z p ra -  
w n e m i ew ikcyam i, zaprasza; gdzie o szczegó- 
ło w em  op isan iu  m ają tku  , zn a jd u ją ceg o  się w  
onem  zabudow ania  , na leżnych  w ło ś c ia n , i o



c e n ie , d o s ta teczn ą  pow ezm ą wiadomość. D a t  
G rodno  j 8 s 5 dnia  12 stycznia .

P e łn iący  czynność M arsza łka  C horąży  
Ziemski i K a w a le r  K aro l  M azew ski.

A n to n i  Borzęcki. Sędzia Z iem ski,
Jan  B aranow sk i Sędzia Ziemski. 5. Na trakcie z K o w n a  do R osień  i 4 s it .

S e k re ta rz  Szlachecki p tu  G rodzieńskiego  cznia 1 8 2 6 ,  W J F ,  A niela  z Bohdanowiczów 
Jacy n t  L to ed z .  N iem czew ska  P roff .  zgub iła  oblig na rub.

/ /  tymże, oraz domie, je s t do wydzierżawieni, ^  
na  różne term inu,-appartąm ent z meblam i i u szel 
kim  o p o rządzen iem . niegdyś p rzez  opiekę Xk 
Zubówow ny zaymotpany.

sr,

sko mając sp raw ę  tyJer. i A Iexandra  Sędz. Z iem . Rosień . В о Ж  ,, 
n a  pow ódz tw o  W . K a ro la  Delat.-e o ro z t r z y -  danow iczow  braci wydany. K to b y  więc ony „ аш

П  *■ ГЛ 1 Л  r> r# 11»  ł-ч Л» КГ* W t  /4 T Л  ѴЛ л I»  _ Ł-. . .  1  / I  ? Л  /Т 'Ѵ Ѣ1 n  i  r« n  7  ...........  * 1gnienie sz lubów  m ałżeńskich , z W .  M ayanną  znalazł,  up rasza  się ad resow ać  cny  do rąk wł 
z M arnszew sk ich  z a w ar ty c h  , z p rzyczyn  Sądo- ścicic. A w  K o w n ie  m ieszkające j  z upewnieniem; °АСК

алъ 
ъЕ
нанД

w n ię  pojaśnić się mających , do Sądu swego nagrody, 
w p row adzoną ,  k tó ra to  W , M ary an n a  z M ara .
szew skich W .  K a ro la  D e la tre  m ałżonka przez  5 . W ileń sk ie  T o w a rz y s tw o  D obroczyn  
G a z e ty  *xtiryera L i t e w s k ie g o , ró w n ie  przez  ności przez- n inieysze zaw iadam ia  Publiczność, 
G a z e ty  In w a lid a  Ruskiego w z y w an a  b y ła ,  a- iź b ile ty  na L o te ry ą  fan tow ą daw niey  ogłoszo-
i/okw ur Ц O rl 7 1Q łom-. IZ nrlnioł nn/ao n r. J_ ’ . JL —     n i  lir in > łoir . .1 _ ■ 1 ' • 1 .żeby  w  Sądzie tego K o n sy s to rza  na  dzień 7 my ną  w  m ałey  iu z  nader;  ilości są do rozdania 
&tvcznia I .  Ь« osobiście. Inh пг/р». swpon n m n .  n im  nrzet-l b r m i n  л і а п т о п т

Bcfi
деіп:
шва
P3 o o o , z ew ikcyą na B ohdanow i w powiecie 

3 . K o n sy s to rz  Jen c ra ln y  duchow ny R zy m - Rosieóskim  od W W J P P .  Z en o n a  K a p it .  A r - ;a‘ 
-Katolicki Ł ac iń sk i  Ł u ck i  . maiac so ra w e  ty le r .  i AIexandra. Serb .  Z b m  u  i ó r0

ніе

s tyczn ia  r .  b, osobiście, lub  p rzez  swego urno- m m  p rz e to  te rm in  ciągnienia lo te ry i  ogloszo-e
cow anego s taw iła  się, i obrony  z s trony swojey będzie , w zy w a szanow nych  K o l l e k t o r ó w j  Ms
l o ś i i  t a a  l a b n n r o  ' ł J n - ł t r ł a  n  і > п . < ' и . л 1 / . п > л «  k t Ó r ' 1' T r  ♦  - 1  ~  U  __________ __________ r • •  • •  Л І Г  ,jeśli m a  jakow e , z ło ż y ła , z zastrzeżeniem  , i i  k tó rzy  tym  dobroczynnym  obowiązkiem  zaiaó
n a  p rzy p ad ek  n ies taw ien ia  się teyźe, K o n sy -  się raczyli,  aby  w iadom ości o rozdanych  bile- шкі 
s to rz  na zaoczność w pom ienioney sp raw ie  po- tach , jako t e i  w z ię te  za nie pieniądze" przesy- rsaki 
s tęp o w ać  będzie. A  ponieważ W .  M aryanna  iać chcieli do kassy ubogich, bez czego te r -  jętne 
D e la tre  pozw ana, ani p rzez  s i e b ie , ani p rzez  m in ciągnienia lo te ry i  naznaczony bydź me im  
um ocow anego  na  te rm in ie  w  dniu  7 stycznia może. " ” )ten]f
r.  t. p rzy p ad ły m  niest&wiła się , i żadney od- •— “—  ------  е,ш
pow iedz! w  spraw ie  n iezłożyła  ; p rzeto  K o n -  3. G rodzieńskiej Gubernii w powiatach: P ru ł  гои 
sys to rz  postępując daley w tey  sp raw ie ,  stoso- zańskim starostw o Żymniki, i w Ludzkim takoż у by 
W nie do p rzep isu  p raw a  , l is t  nąpom inainy po Bartonmiki i Odowierniki, najłaskawszym  uka- eUas'
t ę ż  W .  M ary an n ą  D e la tre  w ydać postanowił, s zem w przeszłym 1825 roku, darowane są na шѵ 
te rm in e m  s taw ien ia  się w tym  K o n sy s to rza  na dwunastoletnią dzierżawę bez opłacenia kwar- fca st 
dn iu  6 tym  m ca Iptego r. b.? na  jakow ym  te rm i-  ty  J W .  Półkownikowi i Kawalerowi Nauender-/! 1

tm

ja ii

nie jeśliby osobiście lub  p rzez  um ocow anego f°wz- Życzący  wziąć pomienione Starostwa wińw/d 
sw ego n ies taw iła  się , K onsysto rz  n iezw aźając zarządzenie na wszystkie 1 2 lub 3 lata, mogą jawie fa 
ia jey u p ó r  1 n ies taw ien ie  się, p rzystąp i do o- się dla uczynienia umowy do W .  Nadwornego Sc 
ądzenia  osta tecznego wyż pom ienioney spra- wietnika i Kawalera Breklinga, mieszkającego л

n a  
s
w y D n ia  10 stycznia  1826 roku.

Assgsor X , M. K rzyżanow sk i K. K . Ł .  
S e k re ta rz  A lexander Pomazanski. 

G ubersk i  S e k re ta rz  M icha ł  K a rw a t .

Słonimie , k tóry  ma w tym  przedmiocie , pełno­
m ocną plenipoteucyą.

3. F o lw a rk  Iszołda w  gubern ii  G ro d z ień ­
s c y  w pow iecie N ow ogródzkim , dym ów  pię- 
dziesiąt,  w  n a j lep sz y ch  g ru n tach  pszennych, w 
sianozęciach m u ro żn y c h ,  z m łynem  wodnym,K o n c e r t  A m a t o r s k i .

A m ato ro w ie  łącznie  z A ryś tam i,  nadochod  z s taw em  i sadzaw ką zaryb ioną, z miedzią bro 
k ilku  osob pozostałych z A n trep ry zy  niem iec- w a i  n3 * bydłem  jest  do w ypuszczenia  od śgo 
k iey  , dadzą koncert  w T e a t r z e  w  przyszłą  so- ^erze€ °  W possesyą a r  m dow ną , o co u m o w a  na 
b o tę  d n ia  a 4 stycznia. Szczegóły k o nce rth  kcmtraktaclji przyszłych w  N ow ogródku  z wła- 
ogłoszone będą afiszami. B ile tów  dostać т о -  zastaw ną J W .  P ó łk o w h ik o w ą  G ery-ł  r£ А 1ЯТ П Л л л .h •>.-!» .... — -2zn a  w  X ięg a rn i  P, Zaw adzkiego. tz o w ą  zrobiona bydź może.

3 PV handlu JP . Tir,kona Z  aycowa kupca 
we w łasnym  domie pod  N .  i 3 p r z y  ulicy W iel- 
k iey  Ostrobramskie-)- na przeciw  pałacu niegdyś

1. P rz y  zbiegu zau łków  Szklannego 
D om inikańskiego w  domu B rac tw a  Rożancę 
wego, w m ieszkaniu  W .  R e n n e ra  jes t  do zbi-

H /a b in i .B rzostow skie j p o łożonym , zn a jd u je  sie c*a Рап*а о̂п p raw d z iw y  W ied e ń sk i  Mi?Hej 
św ieży transport kon fitur kijowskich w różnych  Pa ten toW anF 1 z d rz e w a  indy jsk iego  saydal 
gatunkach , na sucho i  w ulepie sm a żo n ych , któ- Р*9^ш е ozdobiony. Je s t  tsk źe  do zbyc ia  łóźk( 
rych  dostać m ożna za  pom ierną cenę, gdzie  tak- Р ° ^ ѴѴ(̂ Упе m ahon iow e w iedeńsk ie j '  roboty . 
że  zn a jd u je  się płótno z fa b ry k i X ięcia  Zubowa  
od jego  sukcessorów nabyte, a którego Habydźmo- Kurs wileński na assygnaty od dnia ae-efycznia 
, .7 E , rubel srebrny 3 rub. 74 kop. dukat nowy L  rubli
zn a  po szczególnie sztukam i za  zniżoną j u i  cenę. 8o k . ,  stary Гі r. 75 k„ imperyał 36 r. uo k.

Obset
Czas obserw acji.

>acye I i . . ■ 1 ,I ‘ima за ęó-lz. 7 z rana 
m eteoroloei- /  , -°  I dnia 2 

czne. |

/ Vу  sok os ć  ВаГ om.

23.------
27 cal. 2,2 
26 — 62

W i a t r y . W

Południowy, 
Zachodni."

O d m i a n a  w  p o w i e / . -  | L j . ^  A

Pogoda. 
Pochmurno

'Ol

tycie
4 \
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DODATEK DO GAZETY KURIERA LITEWSKIEGO N. 10,
W iln o  dnia  18 w rześnia 9.4. 182D Rok»;

О Б Ъ Я В Л Е Н І Е
Въ Виленской Губерніи Ошмякскаго Повѣ­

та  Всемилостивѣйше порадованная аренда на 
лешній срокъ держава Мидзяны,“и ч а с т ь  спга- 

роства Марковскаго содержащую въ себѣ дерев­
ни: Х атуш нче. Гошкевиче, Громовичс, Толуе, 
Ижа. Дубово съч'засшенками, будущаго апреля 
1826 года в с т у п а я  во владеніе онаго, и желаю здѣ­
лать дозволенную законную передачу или вовсе 
продать 12ігіи летн ее  мое право, желающіе оное 
имѣніе взять ,благоволятъ  увѣдомишь чрезъ Нов­
городскую Губернскую П очтовую  К а н т о р у  Г е ­
нералъ іѴІаіора Берхмана, состоящаго въ отдѣль­
номъ Кориусе военнаго поселенія бригаднымъ 
Командиромъ.

Генералъ-Маіоръ Берхманъ.

O g ł o s z e n i e

2 W  W ileńsk ie j  Gubernii w  Osemiapskim po­
wiecie Nayir.iłościmey nadana arędą na lat 12, 
dzierżawa Mi dziany i część Starostwa M arkow­
skiego, zawierające w sobie wsie: Chatuticze, Chud­
kiem icze, Hromowicze, Tołuje, Iza, Dubo«s>o z za­
ściankami, od następującego a pry la 1826 rtiku w cho­
dząc we władanie o n y m , życzę zrobić dozwo­
lony prawny przelew, albo zupełnie przedać lasto- 
letnie moje prawo; życzący wziąć takowy mają­
tek, zechcą uwiadomić przez Nówgorodżką Gu- 
bernialną Pocztową Kantorę-Jenerał-Major a Berch- 
tnana, zostającego w oddzielnym Korpusie w ojsko­
wego osiedlenia dowódcą brygady.

Jenerał-Major Berchman.

Sąd Podkom orsko  - E x d y  w izorsk i za  d e ­
k re tem  R em issyynym  Sądu G łłgo  L i tew sk o -  

ć W ileńsk iego  ago D e p a r ta m e n tu  w  d n iu  3 1 
maja 1822 r. z a p a d ły m ,  dzia ł m iędzy  J W W .  
korsakam i i E x d y w iz y ą  schedy  A m brożego  

K orsaka C horążego Oszm ian. uzn aw a jący m , w  
majętności R cm aszk o w szcz y zn ie  w  pow iec ie  
O szm ians, połoźoney  u s tan o w io n y ,  na  d n iu  а 
sep tem bra  t e ra ź n .  ro k u ,  jako w  te rm in ie  z ob­
wieszczenia w łaśc iw y m  do t e j ż e  m ajętności 

P na rozsądzenie  sp ra w y  oczew iście  ze b ra ł  się. 
Gdyby w ięc  in te re saow ane  s tro n y  ze swojemi 
ire tensyam i ja.wiły s i ę , Sąd p rzez  nin ieyszą 

aw izacyą  też  s trony  zaw iadam ia .  R o k u  1826 
m ca sep tem b ra  3 dnia,

?ndi T .  W ie rzb o w icz  P odkom . P t t u  O szm ian . 
Prezydujący.

Ignacy  L opac ińsk i  b. Sędzia  Z iem ski P o ­
wiatu Brasł. E x d y w izo r .

Jan  W e ry  h a  Sędzia  G rodzk i  P t t u  Z a ­
dr wileyskiego E x d y w izo r .

1. Z aw ia d am ia  się Pub liczność  iź od d a ty  
29 sep tem b ra  ro k u  te ra ź n ie js z e g o  są do za -

pi arendow ania  pokoje gó rne  ze w sze lk iem i w y ­
godami w  dom ie W W .  SLachowskich n a  rogu 
n iem ieck ie j  u l icy  pod N. 385 po łożonym  

іг zna jdu jące  się. A d m in is tra to rk a  TeressaSielicka.

2. N iżey  podp isana  w  K o n sy s to rzu  R z y m -  
/vl sko K a to l ick im  W ileń sk im  z m ężem  m ym  W .  
r Józefem K uleszą ,  ro z w in ąw szy  proces ro z w o ­

jowy, pod ro k iem  te r a ź n ie j s z y m  d n ia  5 a u ­
gusta u zy sk a ła  r e z o lu c j ą  dozw ala jącą  p o szu ­
kiwania wszelkich  należności su m m o w n y ch  na

c majątku Kie wianach w  pow iec ie  W i łk o m ie r -  
Iskim po łożonym , tegoż W .  K u leszy ,  aby  za tem  

d w yprzedaż  m a ją tk u  ew ikey i u ległego n ik t  
nie wchodził z W .  K u le sz ą  w  u m o w ę  i na  ony 
mm n ie k re d y to w a ł , niżey podpisana czyni n i-  
lieysze os trzeżen ie .  M a r ia  K u leszyna .

W o ln o  d ru k o w ać  dn ia  15 w rześn ia  iS a d  
л roku R a d c a  S ta n u  i C en zo r  Ignacy  R eszka .

L i c  y _ t  а с у  a.
3 W  Mieście Rydze odbędzie się publiczna 

)rzedaz 26 sztuk zagranicznych, dobrze zrobionych, 
lależycie zachowanych , przez trzym anie w eń 
vina w ytraw ionych  kuf winnych, źelaznemi obł­
ych obręczami, razem z podstawami do nich słu- 
ącemi, a wszezególności:

1 Kufa owalna mieszcząca W scbje 25 oxeftów. 
10 Kup owalnych, każda od - - i 5 ditto

2 i 4 diLŁo

11 - - - - - - - - - -  i 5 difcto
1 Kufa owalna mieszcząca - - 12 ditto
1 - - - - - - - - - -  11 d itto
Licytacya takowa odbędzie się we środę dnia 

3o teraźniejszego miesiąca września za pozwole­
niem Zwierzchności mieyscowey (E. E, W e ttg e -  
richt) przezemnie niżey podpisanego o godzinie 12 
z południa, w sklepie będącym W domu Pana Hel- 
mund i kompanii na rogu ulicy zw an e j  M arstall 
und Siinder Gasse , gdzie pomiemone kufy przed 
l icy tac ją  widzieć tnoma, opłata przez więcey dają- j  
cego ma się taskuteczcić rublami assygnacyynemi; 
życzących zatem nabydź takowe naczynia, ma ho­
nor zapraszać na^lermin oznaczony.

C. A. Michaehen przysięgły mekl.er

3 O p iek a  'Szlachecka P o w ia tu  W ileń sk ie ­
go m ając oddany w  swoje zaw iadyw an ie  dom  
po zeszłym  z tego św ia ta  6 tey  klassy C ech w ay -  
te rz e  A ndre jew ie , na ulicy O s t ro b ra m sk ie j  pod
N. 11 położony, w ypuszcza  takow y w  aręd o -  
w n ą  possesyą przez  p u b liczn ą  l i c y ta c ją  w  
dniach 1 7 ,  18 i 19 te ra źn ie js ze g o  miesiąca 
w rześn ia  odbyw ać się m ającą  5 życzący m ieć 
possesyą rzeczonego dom u, «ećhcą przy by dź do 
sali S ą d o w e j  Z iem skwa W ileńskiego .

R o k u  1820 miesiąca w rześn i#  9 dnie. D z ien ­
n ik  podpisany przez  prezydującego w  O piece  
M arsza łka  J W .  Balińskiego.

Z a  zgodność: S e k re ta rz  Szlachecki P .  W .  
Siemaszko.

3 . Michał Zaleski b. Podkomorzy P tu  Ro-
sieńskiego mass у funduszów i interessow JO. Xięź- 
Uiczki Jrnci Stefanii Radziwiłłówny jeneralny 
P ro k u ra to r ,  sukcessorow Xiędza Moykowskiego 
Kanonika Łuckiego niegdyś Proboszcza Bialskie­
go i JP. Janową Kamieńskę wdowę po zm arłym  
Janie Kamieńskim byłym Ekonomie Łachewskim, 
po zaszłych już kondemnatach w  Sądzie Kom- 
missyi na interessa Radziwiłłowskie od Rządu 
ustanowionym , raz pćWtórny przed tenże Sąd 
pozwawszy , mianowicie o kassatę oświadczo­
nych do massy niesłusznych pre tensji ,  i o zw ro t 
kosztow prawnych, gdy wyrażone strony ъ miey- 
sca zamieszkania swego nie są wiadome , aw i­
zują się przez Gazetę , iż te powtórne pozwy 
w  dniu 11 ybra roku idącego do drzwi sądo­
w ych zostały p rzy b ite ,  i tegoż dnia w Aktach 
Sądu Komtnissyi ze znane.

Zastępca jeneralnego Prokuratora Józef 
Karczewski.

W o ln o  d ru k o w ać  dnia 12 w rześn ia  i 8a 5 
ro k u  R ad ca  S tanu  i C en zo r  Ignacy  Reszka.



5 . W e d le  U kazu  JE G O  I M P E R A T O R .  
S K I E Y  M O Ś C I Sam ow ładnącego  C ałą  Rossy ą 
e tc .  etc. etc.

Sąd Ziem. P t u  G rodzieńskiego w ro z p raw ie  
pom iędzy  zoną i n ie le tn ią  córką zeszłego A n to ­
n iego  N ark iew icza  K a p i t a n a  niegdyś posiadacza 
m a ją tk u  D worzyszcza w  P tc ie  Ludzkim położo­
nego, oraz J W .  W o jc ie c h e m  Pusłow skim  R z e ­
czyw is tym  R ad cą  S tan u  i K a w ale re m , a rozm ai-  
tem i k re d y to ram i i p re ten so ram i z funduszów  
tegoż  K a p i ta n a  N ark iew icza  satysfakcji  poszu- 
k u ją c e m i , za D e k re te m  Sądu Głów nego 2go 
D e p a r ta m e n tu  G u b e rn i i  G ro d z ień sk ie j  w tym  
Sądzie  o d b y w a ją ce j  się przez  d e c y z ją  akces- 
so ryyną  dnia a 7 ju lii  idącego 18 2 5 r .  nas ta łą ,  
8 pobudek  w  riiey w y ra ż o n y c h , ogolną k o m - 
p o r tac y ą  czyli p o p ra w ę  oney tak  ruchom ego m a ­
ją tk u  zeszłego N a rk iew icza  jakoteź i pap ie­
r ó w  czyli tego wszystkiego, cokolwiek jeszcze 
sk u tk iem  D e k re tó w  Z iem stw a lidzkiego i Sądu 
G łów nego niezosta ło  kom portow anem  lub bez 
w yjaśn ien ia  szczegółowego każdego annexu  u* 
k ład an em  było, d. 16 ybra  te raźn ie jszeg o  і 8з 5 т . - 
do kaucellary i  Sądu n in ie jszego  obok dokładnych 
r e g e s t ró w  sub penis spełnić się pow inną na w szy­
s tk ich  s taw ających  i nieatawających stronach  
p rzeznaczy ł;  jakow eylcom portacy i dw ótygodnio- 
w ą persystencyą ,  a uprzedn io  składanych pap ie­
ró w  w olną  każdego czasu między s tronam i kom» 
m un ikacyą  udeŁerminował;dla uspraw ied liw ien ia  
tak o w ey  kom portacy i  co do p ap ie ró w  ro ty  j a -  
r a m e n ło w e  przep isa ł ,  w edle k tó ry ch  stosownie 
do uczyn ionych  zas trzeżeń  po dniu 16 ybra  
idącego 182D r.,  czyli po term in ie  do oste tm ey 
ko m p o rtacy i  naznaczonym , przysięgi ile bydź 
m oże  nayrych tey  w ykonać i u rzędow e świadec­
tw a  do eezew iR ey  ro z p raw y  złożyć wszystkie 
s trony  zobowiązał. C elem  zaś przybliżenia kon­
k lu z j i  w  processie i zapobieżenia , ażeby n ik t  
m ew iadom ością  w y m aw iać  się n iem ó g ł , do a- 
k u ra tn e g o  spe łn ien ia  p o w y ż e j  w y ra żo n e j  de-

or

іе

DC

Z ahorsk iego ’, zchodząc z tego  św ia ta  bezpotomnie 
oraz  t e s t a m e n to w e j  d y sp o z y c j i ,  lubo zostaw ił po 
sgfne fundusz  go tow y na obligach u ró ż n y c h  obywa 
te li  , o raz  sp rzę tach  i m obiliach w  ogule zł. poi. 
5 o ,ooo  w ynoszący  te ra z  w w iedzy  i pod rozporzą. 
dzeniem rzeczonego S ą d u G łg o  zos ta jący , do które- 
go to  funduszu gdy obżałn i a m ianow icie  Urodzeni 
Jó z e f  i Szym on Zahorsk i  ty tu łu ją c  siebie niewła­
ściwie Sukcessoram i zeszłego R a jm u n d a  Zahor­
skiego b ra ta  s try jecznego  ża łu jących  przy  powia­
dając się uzyskanie onego zam itrężają .  Przeto 
żału jący w sku tek  re z o lu c j i  w spom nionego  Sadu 
G łów nego  pozyw ają  w prozbach :  o przeznaczenie 
na w stęp ie  sp ra w y  k o m p o rtacy i  w szelkich  doku­
m en tów  do,wodzić zdolnych  p ra w n ą  po zeszłym 
R a jm u n d z ie  po P ię trzę  Z ahorsk im  Sukcessorow, 
i dozwolenia w z ięc ia  pozosta łych po ty m że  fun­
duszów  z mobiliow, go tow ych  i obligach składa­
jących  się, pod zaw iadyw aniem  pomienionego Są­
du G łów nego  b ę d ący ch ,  o u sun iem e obżałł. od 
wszelkiego ty tu łu  i p raw a sukcessyi, wskazanie 
na  ich jako dających powod do processow  i za- 
m itręźa jących ,  odebranie sukcessyynych  fundu­
szów , wszelkich szkód z tąd  w y n ik a jący ch  wy- 
nadgrodzenia , oraz  kosz tow  p ra w n y c h  pod ine- 
k w ie ta c y ą  do wszelkiego ich m a ją tków , z wolną 
tey  ża łoby  poprawą.

Roku 1826 rn ra  augustę. 26 dnia. W o ź n y  
nrzcy podpisany zeznaję, iż kopie tego pozwu w 
spraw ie  W  W .  Xavrerego po Ignacym , S tefana i 
S tan is ław a po A n to n im , i Ignacego po Hipolicie 
Zahorsk ich  przed  Sąd spraw  cywilnych B iałostoc­
kiego i Sokolskiego powiatu wyniesionego, z au ­
te n ty c z n ą  żałobą zgodne , W W J P P .  Józefa Bra- 
sławskiego, Szym ona T om asza  i W in c e n te g o  Za- u- 
horskich  lub jakichbądź im ion ich Sukcessorow', ID 
jako. n ie*m ającym  w t u t e j s z y m • obwodzie  Biało­
stock im  osiadłośei do drzw i Sądow ych przybiłem  

rozp raw ie  zapowiedziałem. W o ź n y  Sądu Су» 
S tan is ław  M oniuszko.
1820 augusta  26 dnia. P rz e d  Sa-

:nc

ej

wił. Sokol 
Roku

sk
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cyzyi i do  atauności w  tym  sąd z ie  dla jedno-, dem C yw ilnym  Białostockiego i Sokolskiego
c z a s o w e j  ro z p raw y  w szystk ich  in teressow a- 
n y ch  p re te n so ró w  pod am m iaiyą  a deb itu rów  
p o d  wsliazami prawnem u ninieyszem w z y w a  
i  pow ołuje. D zia ło  się w G ro d n ie  dnia 97 julii 
1826 r.  (w żurna le  podpisali) Jan  Sokołowski 

P r e z .  Z iem  P tu  G rodz .,  Jan  Baranow ski Sędzi*  
Z iem . P tu  G ro d z i^ ń . , K u d o ro w sk i  P isa rz  , J ó ­
zef Nadolski R egent.  O  zgodności z źurriałem  
Sądow ym  pośw iadczam  Jo ze f  Nadolski R eg en t  
Z iem ski P tu  G rodzieńskiego.

W y d a n o  17 aug. 1826 r.
N .  344  G rodno.

W o ln o  d ru k o w ać  dnia 11 w rześn ia  1826 
ro k u  R a d c a  S tan u  i C enzor Ignacy Reszka.

Po­
w ia tó w . stanąwszy osobiście W oźny  JP. S tan i­
sław Moniuszko t kową re la c ją  pozwu zeznał, 
1 na to w protokole Susceptowym własnoręcznie 
podpisał, Assesof Rakowski Sekretarz Grodzki.

W o ln o  d ru k o w ać  dn ia  11 w rześn ia  i 8s 5 
ro k u  R adca S ta n u  i C enzor  Ignacy Reszka.

3 . W e d le  U kazu  JE G O  IM  P E  B A T O R -

, 3. A L E X A N D E R  P ie rw sz y  S am ow ładny  
I M P E R A T O R  W szech  Rossy у etc. etc. etc, 

Urodzonym A ncuty  Jana Sukcessorom. Bi- 
lewiczowi Telesforowi, czyli Sukcessorom jego; 
Baranowskiemu Antoniemu : Borowskiemu Xdzu 
Filipowi; Raczyńskiemu S tan isław ow i; Janowi 
Jakubowi Boże; Kupcowi Briermen i kompanii 
jego; Kupcowi Bethman i kompanii; Blomskiemu; 
B irnerow i JFryderykowu ; Bekmanowi Adamowi;

S K I E Y  M O Ś C I Sam ow ładnącego  Całą Rossyą Brzezińskiemu Franciszkowi Józefow i; Bogatko-
e tc . etc. etc.

Urodzonym Józefowi Sędziemu Bracław- 
skiemu oraz Szymonowi, Tomaszowa i W incen te­
m u Zahorskim lub ich jakich bądź imion sukces- 
sprom pozew przed Sąd Spraw Cywilnych Biało 
stock:ego i sokolskiego Powiatów', na kadencją  
na jb liższą  święto-michalską 2 powództwa n ro -

W]
IW ]

wi K azim ierzow i; Bogatkowi Rochowi; Bastian 
H en ry k o w i;  Bykowskiemu A nton iem u; Brodow­
skiemu Józefowi ; Budowskiemu ; Brzezińskiemu 
Duninowi; Byszkowskiemu; Bekierowi Doktorowi; 
Bartsch X dzu; Bartoszewiczowi Janowi; Babę I- 
guacemu; Bethmanom braciom; Cuber; Cichockie- i \ 
mu;Chmilickięmu; Czetwertyńskiem u Felicianow'i;

dzonych Xaw erego po Ignacym, Stefana i S tani- Churchgwskiemu X a z u ; Czaykowskiemu Antonie-

F S |

Jai

kie

sława po A n to n im ,  Ignacego  po Hipolicie Z a b ó r-  nnr.C ichockiem u Ignacem u;C hoynackięm u A ndrze- 
skich, k tó rz y  odwołując się do d o w odow  pozyw a- jowi; C zaykow skiem u Janow i T ro jan o w i;C h ro n iew | 
ją  m ien iąc  oto , iż zeszły  R a jm u n d  Zahorsk i  T y -  skiemu M ikołajowi; Chabielskiemu Józefowi; Dom- 
tu la rn y  S ow ie tn ik  pełn iący  obow iązki K assye ra  brow skiem u X d z u ;  D arow sk iey ;  D em bow skiem u; l 
Sądu G łó w n eg o  D e p a r ta m e n tu  2go O bw odu Biało- D zierzb ick icm u Michałowa; D om aszew sk iem u czy- 
itockiego ro d zący  się  z S try ja  ża łu jących  P io tra  li N e s to ro w ic z o w e y ; de Tille  ; D łusk iem u  Boni-
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faoemu; Druzbackiemu Krzysztofow i, D robczyń. 
skiey; Długołęskiemu S te fan o w i; Dombkowskie- 
mu Paw łow i; Doebel F ry d e ry k o w i; Damięckie­
mu Leonardow i; Dombnowskiemu Mikołajowi; 
Dombnowskiemu Andrzejowi; D e tle f  Stefanowi; 
Eckert Z ach a ry aszo w i; Erde Elżbiecie ; Furm a- 
niance Annie; Flemingowi Hrabiemu; F ryczow ey 
Eleonorze; Gątkiewiczowi Maciejowi; Giilchero- 
wi i Milderowi; Gawłowskiemu Janowi; Górskie­
mu Stan is ław ow i; Grzymale A ndrzejow i;  Gul- 
skiemu Franciszkowi ; Gadomskiemu Marcinowi; 
Grochowskiemu Xdzu K a je tan o w i; Glińskiemu 
Janowi; Godlewskiey B arbarze ; Gieselemu Jano­
wi L udw ikow i; Gautier Annie ; Gaułowskiemu 
Fabianowi; Garczynskiemu F ry d e ry k o w i ;  H a n -  
nickiey W ik to ry i;  H anzen Teofilowi; Hołowczy- 
cowi Xdzu Szczepanowi; Hermanow'skieinu; H ry- 

stia niewiecki Franciszce; Jagniątkowskiemu Maciejo­
wi; Jeziorkowskiemu; Jaworskiemu Е'еііхоѵѵі; Ja­
worskiemu Franciszkowi; Jankowskiey Maryannie;

ranowskiemu Maciejowi ; Jasińskiey Emeryci- 
annie ; Jakackiemu Franciszkowi ; Karozego Su-

kaia I'

fumkcessorom , Kosteckie j M ary an n ie ;  Klickiemu 
Stanisławowi; Kopackiemu A nton iem u; Kiinitz 
Fryderykowi; Kellerowi i kompanii; Kuczyńskim 

z wo czyli Z aw adzk iem u; Karniewskiemu

Wei
z w 
-fan

Józefowi
hendel ; Korzyńskiemu Stanisławowi ; Kałużyń­
ski Juliannie; K riegelow i; Koszynskiemu xWoy- 
ciechowi; Karsnickiemu K asprow i; Kozłowskie- 

amu Szym onow i; Kellerowi Andrzejowi ; Kalin- 
polic skiey Sukcessorom ; K ra n z o w e y ; Kalińskiemu 
lo$tw|/\ntoniemu ; Klickiemu Józefowi ; Kelermanowi 
). z aulanowi ; Kobyłeckiemu .Rochowi; Klinke Anto- 
[atiiiemu; Karygockiemu; Keltz  Franciszkowi; K rau- 
êo 2 ;owey w dow ie ; Kruszewskiemu Józefowi; Ka- 
ssort' iarskiem.u Michałowi ; K arłowiczowi Michałowi; 
ІЫКіск b rac iom ; Lanckoroński Jus tyn ie ;  Lancko- 

yhiit'onskilemu A nton iem u; Lipińskiemu Xdzu Ąugu- 
(u Ctynowi; Liberackiemu M ikołajowi; Liquieremu 

■ulcenet: Lubomirskiey Xżnie; Hadik ; Lohma- 
id Siowi; Lubienieckiemu Stan is ław ow i; Łuskiny 
go ptdza sukcessorom, (po dekrecie suspensionis w  
StanLomissyi zapadłym, do dalszey z nimi rozprawy). 

zeznLeske K o n s ta n c y i ; Lodwigowskiewu Adamowi: 
ecznl jesiewskiemu Sukcessorom; Ееѵеаих i Kompag. 
rodzti vączynskiemu Maciejowi; Locciego Sukcessorom; 
1 jempickiemu W ik torow i;  Lewandowskiemu; Lin-
uki.
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er Karolowi; M ikutowskiemu A ntoniem u; Man- 
zukowrskiemu Sylwestrowi ; Małachowskiey ie -  
essie, Małachowskiemu W o jew o d zie ,  Młynskie-

, etiu A lexandrow i, Małyszewskiemu Krzysztofo- 
Majewskiemu Józefowi, Marszewskiemu, Mal- 

tewskiemu, Michalskiemu А іех ети ,  Malinowskie- 
Xdłu Janowi; Malinowskiemu Jakubowi, Młozewskie- 

jauoi m, Magor R ajm undow i,  Micielskiemu Michałowu",
оШраг lent zel Janowi,Mniszkow'iFranciszkowri,Mieszko w -

iem ulgnacemu, Mullerowi Bogu miło wi,Mroczkovr-iskic®
.ікИ

Basi'
jrodov
^ieii rźynie , Fisarzewskiey Apolonii,  Pęczelskiemu

Babę
.cbo 
сіано"
№ ?
An<łr*'
,roń'6 
r i :M  
isVe 
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iemu Ignacemu , Nasiorowskiemu , Nabelskich 
kcessorom, Nicolas Teofilowi, Oberhauser Ste­
nowi, O lszew skiej B arb a rze ,  Orzechowskiemu 
nowi . Ossendowskim siostrom , Okęckiey Ka-

toro* yg^nuntowi, Prokopowiczowi Mikołajowi, Pora- 
nskiemu A nton iem u , Piegłowskiemu Janowi, 

cliliszkowskiego Jana Sukcessorom , Polanowskie- 
K il ian o w i, Przezdzieckiey M aryannie, Po- 

ickina Sukcessorom, Pokubiatom Kazimierzowi 
Pelagii, Pogonowskiemu Janow i,  Pluzansklemu 

;efl|7oyciechowi, Podowskiemu Maciejowi , Podcza- 
iemu Józefowi, Pruskiemu Ignacemu, Paszkow­

skiego X dza  Sukcessorom , Przebendowskiemu
Piorunowskiemu i Szlesingerowi, Renard 

o0łnerti łow i, Rosciszeyyskiemu Janowi, Rozanowi,
c i )  n o w . ,

Rybińskiemu X dzu Jakubow i, Rzechowskicmu 
Adamowi, Ragę Jakubowi, Rosciszewskiemu K a­
rolowi, Rosseau Józefowu', Ryfeowskiey Teressie, 
Richow Maryannie, Rogalskiej Barbarze. Ruchli- 
n o w i , Radomyskiemu D anie low i, Rychardowi 
Marcialisowi, Schram i Kernstens, Sołtykowi Jó­
zefowi, Stresson i Kompag: Skrochowskiemu Ja­
nowi, Skirmuntowi Antoniemu, Salatyckiemu Ja­
kubowi , Schutterowey, Sulatyckiemu Józefowi, 
Stasicowi 'Xdzu Stanisławowi, Szczęskiemu W a ­
lentemu, Szulcowey Barbarze, Święcickiemu M a­
ciejowi , Starzyńskiemu Łukaszowi, Stokowskie­
mu Janowu, Staniszewskiemu Michałowu , Stani- 
szewskiemu Tomaszowi, Siegel Xdzu , Szczepań­
skiemu Xdżu Tomaszowi , Sirota Stanisławowi, 
Sierakowskiemu Antoniemu, Steinhauser Elżbiecie* 
Sukolnickiemu Fehxow i; Strzygockiey K ata rzy­
nie, Sziitz K ardow i,  'Segebarta massie , Szlizger- 
berowi, Michałowi Trzcińskiemu , Tyszkowskie- 
mu T om aszow i, T ettm aje r  A lexandrów i, Tolk- 
mitowi Samuelowi, Ubyszowi Stanisławowi, W i n ­
klerowi Bonawenturze, W olfnagen Janow i, W i-  
tosławskiemu, W iercińsk iem u Jan o w i, W ilcz y ń ­
skiemu Józefowu, W i t t e n  Baronowi, W oinie  Fe-. 
licianowri , W y s o c k ie j  K atarzynie , W ysockiemu, 
W ołosowiczowi Jakubow i , W iduliokiemu Jaku­
bowi, Widzinskiemu Xdzu Dom inikowi, W ilk a -  
nowskiemu Felic ianow i, W norowskiem u Macie­
jowi , W ołłow iczow i Michałowi , W ichlinskiey 
W ik to ry i ,  W ołłowiczowi Referendarzowi Xdzu, 
Wołłowiczowi' Józefowi > W ilczałynskiem u Józe­
fo w i ,  W y so c k ie j  K a ta rzy n ie ,  W ysockiemu, 
W ołłowiczowi Xdzu Referendarzowi, powtórnie 
Zuromskiemu Felicianowi, Żurowskiemu Janowi, 
Zeuterowey Ludwice, Zwigrodzkiemu Józefowu, 
Zaleskiemu Ignacemu , Ziemieckiemu Ambroże­
mu , Zarembie Andrzejewu, Żielinskiemuini dal­
szym, tak  im samym, jako też ich Sukcessorom, 
jako wierzycielom massy upadłych sześciu ban­
ków W arszawskich, mianowicie: P ro ta  Potockie­
go, Teppera, K a b r y t t a , Szuiza, Łyszkiewieża , i 
Haislera, z m iejsca pobytu swego , i zamieszka­
nia stałego niewiadomym , Pozew edyktaloy p o ­
wtórny loco peragendae executionis po dekrecie 
kontumacyynym wr sądzie Komissyi Radzi w ił- 
łowskiey w W ilnie odbyw ającej s ię ,  w  dacie 
і 8 у5 septembra 4 dnia, na niesiawających o trzy ­
manym , z ins tanc ji  Ur. Michała Zaleskiego b. 
Podkomorzego Rosienskiego Generalnego Proku­
ra tora  massy i funduszów nieletniej Xczki Ste­
fanii Radziw iłłów ny, zmarłego Xbia Dominika 
Radziwitiy Ołyckiego i Nieswiźskiego O rdynata 
pozostałej córki, w re fe ren c j i  do pozw u uprze­
dniego również edyktalnego i do dowodow w  
Sądzie Kommissyi na interesa Radziwiłowskie 
N a jw yższą  Monarszą W o lą  ustanowionym, zło­
żyć się mających, wynosi się oto: dekretami by­
ł e j  Komissyi try lateralney  bankow ej W a rsz a w ­
skiej, jednym datty  1798 grudnia i 4 dnia; dru* 
gim datty 1800 marca 3 ; t rzecim  datty  1801 
jnnii 24 dnia czw artym  datty  180З września 
13; i piątym datty  180З grudnia 7 dnia zapa­
dłem!, sądzona była dla wierzycieli upadły£h 
banków Tepera, Szuiza , Prosta Potockiego, K a -  
bry tta ,  summa ogólna 1З2.61З cz. zł. 45 fi. zł. 
12 gr. każdemu poszczególnemu wierzycielowi 
scheda rekognoskowaney onemu summy z podpi- 
sem Prezesa Kommissyi i Regenta, z wycismeniem 
pieczęci u rzędow ej teyże Kommissyi wydaną 
zo s ta ła ,  odsyłając tych wierzycieli po satysfa­
k c ją  do fortuny Xcia Dominika Radziwiłły O- 
łyckiego i Nieswiskiego O rd y n a ta ,  na k tó rym  
d \i teyże massy bankowcy, z zawinienia A nteces-

w



s fi го w Piadzlwillowskich , 'temiź samemi dekreta­
mi po wyże у cytowanemi, takaż summa i 32 ,6 1 5 
oz. zł. 4:5 zł. 12 gr: przysądzoną b y ła ,  i k tóra 
nas tępn ie  na dobrach tegoż Xeia Dominika Ra- 
d ziwiłły w Królestwie Polskim sytuowanych, 
H rabstw ie  Bialskim i SłaWatyckim w summaoh^ 
2Д 6 о.844 flor. dla wierzycieli T e p e r a ; a w  
surnmach 71 ,855 fi. i 4 2,723 П. dla wierzy­
cieli K ab ry tta  zahipotekowaną została. Od datty  
nastania dekretów, kredytorowie upadłych Ban­
ków zwróciwszy swe prawa poszukiwania satys- 
fakcyi do fortuny X cia  Dominika Radziwiłły, 
takow ą satysfakcyą to z dóbr i funduszów' wów­
czas pod rządem Królewsko Pruskim byłych, 
to  z fortuny i dóbr pod panowaniem Cesarsko- 
A ustryachim  wtenczas zostających, to z fundu­
szów i dóbr L itewskich i W ołyńsk ich  różnemi 
czasy odbierali; to nareszcie za dóyściem lat Xcia 
Dominika, od niego sam ego, 1 Plenipotentów je­
go różnemi czasy t różnemi sposobami prawnemi 
satysfakcyą już uzyskali; przecież wie la  z pomię- 
pzy nich oryginalnych sched Kommissyi banko­
w cy na poszczególne rekognoskowane sobie sum­
my służących, do archiwum Xiążęcego niezwró- 
ciii, a wic-ls nawet kwitów uzyskanych , i sched 
B an k o w y ch , tizasu woyny z Archiwum Xiążęce- 
go zag inę ło . Kiedy zaś Kredytorowie bankowi 
dekretami poszczególnicni , do funduszów Radzi- 
wiłłowskich odesłani, jedni już istotnie i zupeł­
nie z fortuny Radziwiłłowskiey uspokojeni $ą; 
drudzy przystąpiw szy do u k ładów , przyjętemi 
ohligami naturę  długi przemienili; i już nie za 
schedami banków e m i , ale za ohligami Xcia Ra­
dziwiłły z fortuny jego sa tysfakcyą-b io rą  • inni 
popierając exekucyę na fundamencie swych ty ­
tu łó w ,  już dekreta pouzyskiwali, i równie już 
«a dekretami zyskanenn 1 dochodzą, i biorą sa- 
tysfakcyą, a tak gdy wszystkie z dekretów byłby 
Kommissyi bankowey wypływające do massy 
X c ia  Dominika Radziwiłły pretensye powyżey 
opisanym sposobem, jako też skutkiem praw' i 
"Ukazu Monarszego ,d a t ty  1816 w artykule 5 g 
przepisanego, dla teyże massy Radziwiłłowskiey 
postanowionego, i opublikow anego , są uspokojo­
n e  , umorzone, i skasow ane; P rokurator massy 
zasłaniając massę Radziwiłłowską na przyszłość 
od dalszych tychże wierzycieli dopominkow i za­
kłóceń, a razem  w celu oczyszczenia dóbr mas­
sy od ciężarów* już usuniętych i umorzonych, 
po otrzym anym  na niestawających w dacie ) 8 s 5 
septembra 4 dnia w Sądzie Kommissyi Radzi­
w iłłowskiey dekrecie kontuma.cyynym , w  nas tę­
pnym  zapozwrem ninieyszym przypadnieniu, te ­
goż Sądu prosić będzie , 1. warowania mieysca 
stanności przez opłatę należnych soluciow. 2 A- 
mortizacyi sched bankowych przez byłą Kom- 
missyę try la tera lną  W arszaw ską  wierzycielom 
massy Pro ta  Potockiego , Tepera , Szulza i K a­
b ry t ta  z przekazem do funduszów u Xcia Do­
minika Radziwiłły b y ły ch , wydawanych, w czy- 
imkolwiek rękuby się takowe schedy bankowe 
znaydować mogły, i ich skassowania; a koleją 3. 
unikczemnienia pretensyi za takowemi schedami 
do massy nieletniey Xc?,ki Stefanii Radziwiłłó­
wny i jey następców kiedykolwiek formować się 
mogących, skutkiem czego, 4 . wykreślenia i wy- 
extabulowania ze wszelkich aktów publicznych 
i hipotek, mianowicie z dóbr massy w Królestwie 
Polskiem sytuowanych Białła i Sławatycze , de­
kretów  byłey Kommissyi bankowey try la tera l-

dnia 18

— — — —  gssi -—  — — — kaczek 
Chleba razowego fun t 1
—----- pytlowego przedn.

Mięsa funt 1 - - - -
W ó d k i garniec 1 - - -

ney W arszaw skiey  i summ temiź dekretami na 
Xciu Dominiku Rndziwille dla wierzycieli Tepe­
ra  i Szulza , Pro ta  Potockiego i K ab ry t ta  są. 
d zony c l i , oraz o decydowanie tego wszystkiego, 
co czasu sprawy dowiedzionym będzie ; z wolno­
ścią popraw y tey żałoby.

Roku 1 8 2 5 septembra 10 dnia. Woźny 
świadczę, iż ten  pozew z instancyi J W  Michała 
Zaleskiego b. Podkomorzego p t tu  Rosienskiegt 
massy funduszów i interesów JO X czki Stefa 
nii Radziwiłłówny P rokura to ra  przed Sąd Kom. 
niisśyi na urządzenie in teresów Ra d z i w ił ło w s kich 
Naywyższą W o lą  ustanowiony po Bankowych 
wierzycieli upadłjrch sześciu Banków P ro ta  Po­
tockiego, Teppera, K abry tta ,  Szulza, Łyszkiewi- 
cza i Haislera z mieysca pobytu "swego nie wda 
dornym do drzw i sądowych przybiłem. Feliz 
Cebulski W o ź n y  Kommissyi R.adzi willo wskiey.

Roku 1826 septembra 1 o dnia. Świadczę 
że W o ź n y  wy że у wyrażony re lacyą tego pozwu 
urzędowie zeznał.

A. w Sądzie K. R. Reg. Józef Doboszyński.
W o ln o  drukować dnia 1 1 września i 8a5 

roku Radca Stanu i Cenzor Ignacy Reszka,

jjCena produktów  na rynkach 
wileńskich.

Nicpołoźone liczby znaczą, 
źe tych produktów  nie 

było.

Dni Targowe'

września.!

sre

Z yta suchego

P s z e n i c y  o z i m e y  -  -  -
— —: jare у  -  -  -  -

Jęczmienia - - - - -
Owsa - - - - - - -
G r y k i  - - - - - - -
G r o c h u  - - - - - -
B o b u  - - - - - - -
S i e m i e n i a  l n i a n e g o  -  -  -

—  —  k o n o p n e g o  -  -
K r u p  j ę c z m i e n n y c h  -  -

— . o w s i a n y c h  -  ~  -
.—  g r y c z a n y c h  -  -  _

Ł o j u  w o ł o w e g o  s u r o w e g o
—  —  —  t o p i o n e g o

M i o d u  p r z a ś n .  z  w o s k i e m  
W o s k u  t < i o n e g o  n i c  b i e l  o n  
Ś w i e c  w o s k o w y c h  b i a ł y c h

- żółtych
—  ł o j o w y c h  p r z y w o ź n y c h
—  .—  — i t u  r o b i o n y c h  

W ł ó k n a  t o w a r n e g o *  l i m
—  —  —  —  p i e ń k i

S i a n a  m u r o ż n e g o  -  -  -
—  b ł o t n e g o  -  -  -  -

P a s k a  m a s ł a  G g a r c o w a  
S o l i  k u c h e n  b e c z .  g a r .  l i t .  4 8  
P i w a  k r a j ó w ,  b e c z .  4 o  g a r c .

—  d u b e l t o w e g o  
P t a s t w a  p o  p a r z e  i n d y k ó w

—  .—  —  —  k u r  r-


